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Kraków, róg Basztowej i Pawiej ulicy 
który z powodu wzrastającej fcrekwencji gości znacznie powiekszony został, poleca sie nadal łaskaw·ym 
wzgledom P. T. Przejezdnych. Kawiarnia i restauracja. Łai!enkl. Elektr, oświetJen e; Geny nlzk'e. 

t„ ·Łódzkie prywatne z prawami rzą- · 
dowemi gimnazyum żeńskie 

' , ('fz ub ,..,,.. 

obywatelski zmusza nas do wykazania 
l<rótkowzroczności pojedyńczych jedno­

'· stek, które nie w imi~ potrzeb ogólnie 
kulturalnie społecznych, lecz jaknajwi-

r . ~ u i . v 

ninf ejszem og.łasza. że egzaminy 
f poprawki zaczną się l 6j29 sier-
pnia. Podania przyjmowane są w t, 

kancelarji gimnazjum ul. DZIEL· ·· 
NA 41 do klas; wstępnej, I, III, 
IV i V do 13J36 sierpnia. . 

2368-3-1, ... 

Kalendarzyk. 

Wtorek, tlnia 22 sierpnia 1911. 
O z ł ś: Symfor1a11a. 
J ut ro: Filipa Benicjusza: 

O gubernję łódzką. 
Sprawa ta, od niedawna omawiana 

nie tylko w prasie miast zainteresowa· 
nych: Kalisza i Łodzi, lecz i w warszaw­
l!kfej. nie przestaje być na dobie szcze­
gólniej dla tych, którzy wskutek prze­
niesienia rządu gubernjalnego - mogą 

wiele utracić. 
W sprawie tej zajmowaliśmy do tej 

pory stanowisko czysto objektywne -
poza bezstronnem omówieniem, przyta­
czaliśmy głosy jedynie tych z publicy­
stów, którzy mogli rzucić nowe światło 
na żywotną dla obydwóch miast kwestj~. 

Za dowód tego posłużyć może 

chociażby wczorajszy artykulik p. t. „O 
~ubern]t: łódzką„ • zaczerpnic:ty z poważ· 
nego tygoduika warszawskiego u Prawda". 

Jednakowoż w kwestji, tak nas ży„ 
wo obchodz,ącej, odzywają się głosy 

niepmrnłane, w pseudo - argumentacji 
swej tak nielogicznie i nieuz(tsadnione, 
te w celu jedynie zaprotestowania prze­
ciw bałamuceniu opinji nieświadomych, 
nie mozemy pomijać ich milczeniem. 

I raz jes:.i:cze powtarzamy - gdyby 
nie douioslość sprawy - gfosy takie 

nL1Ul~iill>yśsuy pobłaiiiwem milczeniem 

ifliek publicystyczno„ 

·~ r;;,:,. 'e::J \v ••. „,,; i:it~resÓ\' osrbi~tyc 11 

psują pióro i atrament, by w szeregu 
licho sklejonych frazesów kruszyć kopj~ 
o pierwszeństwo Kalisza nad Łodzią. 

Ta1dem właśnie psllciem atramentu 
nalezy nazwać artykuiik p. i\farji Dą­
browskiej, zamieszczony w jedi1ym z 
ostatnich numerów .Kurjera Kaliskiego". 

Pani ta, której zdolności w innych, 
właściwych być może jej kierunkach, 
odmawiać nie mam zamiaru, w przystę­
pie staromiejskiego prz)' wiązania do Ka­

lisza, opracowała elaborat, złoźony na 
oko z gładl<o powiązanych zdań, w 
rzeczywistości zaś pozostających . w ja· 
skrawej sprzeczności ze sobą, a nawet 
miejscami niedoriecznyd1, 

Według p. Marji D. „-Łódź powin­
na powoli znikać z pow.crzchni ziemi 
wskutek swej najpotwurniejsz;ej struk­

tury, najbrzydszego iJOłożenia i najgor­
szych fizycuiych wanmkow". 

Ze Łódź nie jest miastem nazbyt 
estetycinem - o to spierać się nie bt;• 
dziemy, dlaczego WSlał\Że ma nZ11i· 

kać powoh'~ - lego doprawdy nie ro· 
;,:;umiemy. 

Czyż pani D. wydaje :;;ię, że finan­
siści łódzcy są to cyklopi, którzy ol· 
IJrzymie swe zakłady priemysłowe we­
zmą na barki i przeniosą nad brzegi 
Prosny, gdyż tam, d ot y c h c z as, 

jest jeszcze świeższe niz w Łodzi powie· 
trze? 

Czyż p. D. nie za3tanowlfa s·e uad 
tern, że prZ\::Ill}'5łowcy ,iód4cy m;isz4 być 

naprawdc: niezfymi finan::;istami, a jako 
tacy nic będą tak naiwni, by prze­
nosić swe abrykl do Kalisza - ergo, 
prócz straty w budy111\acł1, zaprz.;! a• 
szczać Wcutość pJaców,t<lore posiadaJą w 
Łodzi, a n~tomiast zaku 1,ywać place w 

Kaliszu, Jub Jego ok licy za ba jeczne 
ceny, do których, pn; 1 i~śc1 .•:szy ta!\ą 

paradoksa)ną ewentue!,wsć, 11iewątpliwie 

by doszlo? 

Czyż pani D. nie rozumie, ie to 

równałoby się ruinie nie jedriego z dzi· 
siejszych potentató·;v łódżld~h? 

Również naiwną jest troska pani D. 
o robotnilrn łódzkiego, któremu po pracy 
znojnej „pozostaje ciasna izba, lub co 
lepsza-frnajpa ". 

Przypuszczenie, że przeniesienie za­
kładów przemystowych z Łodzi do 
ł(alisza zmieniło by warunki bym robot· 
nika, gdyż pracowafoy w odmiennych 

wą.runkach hygienicznych - „ w mieście 
„ogrodzie". jest doprawdy tak„. poboż­

ue, ;,1.; ub'4J"ł"" {.; ll".J ,yy ato.kt di y„ b 
nie będziemy rozwiewali je1 złudzeń. 

W optymiźmie swoim pani D. wi­
dzi już kiedyś (a może za lat parę?) o­
gromne przemysłowe miasto Kalisz z 
rządem f.!Ubernjalnym (koniecznie!) -
miasto kominów, rozrzucone wśród 

!Jrzepysznych pagórkowatycn okolic, la­
su i„. parku miejskiego. Widzi robot­
nika chętniejszego do pracy, nawet 
zdolniejszego J wszystko b~dzie tak mi­
lutko i wiosennie, jak„. w artykuliku p. 
Dąbrówsk1ej. 

Oto argurnt!nty, ja1~1cn w oi.>ronie 
Kalisza użyła szanowna auiorka. 

Prlepraszam - byłbym nieścisły: 

jest i apostrofa do władzy: ,, Tu (w ka· 
liszu) powinien mieszkać gubernator i 
władza wyższa; w ciasnej, dusznej i bru· 
dnej .Łodzi niema dla nich miejsca!" 

Wątpię, czy ten ostatni argument 
tr.ifi do adresatów; niema obawy rów· 
nież i o to, że wskutek przeniesienia 
l~ubernji do Łodzi i natura'nego jej wo­
bec tego rozwoiu, zatraci ona resztę 

wolnych prze3trzeni i stanie sic: jeszcze 
ws!r(!tniejszą. 

Nam się zdaje przeciwnie. 

l(alisz - w kwestii doprowadzenia 
do porządku i upi~ksz;·:::nia miasta, wh1-
śnie wiele zawdzięcza ternł.l, iż reLyduje 
tam rząd gubernji.11ny. W szczególności 

zaś wiele zasług w tyrn Ei1.;ru11ku p~iloa 
żyJ by.ły .,;ubcr.1ator Uura..ia1'. 

jesteśmy pewni, że z chwilą prze· 
nie:;ii;nia gubernji do Łodzi i u nas za· 
p'1nują odmienne r orządk:. \v'ówczas 
znajdz!e się m·ejsce i na uri'!d!enie, od· 
świeżają::.\ eh płuca ro!>otnika, parków 
w śró lmie:iciu i poza m'a5~em, ku cze­
mu doskom!le poslużyć mcv.ą lasy 1 za· 

•tajniki miejsk:e :Vi:izi:w, las za !~oleją 
i t. p .), z„ajdą si~ p!au.:: na p,}budowa• 

nie pomników, wodotrysk6 1 v itn. upię­
kszajqcycfJ mia..;lo, zmieni si·~ esłetyczn/ 

wy~l~d ogólny, warunki sar1tarn~, IJy. 
ricn•czn~ ,, i.J, 

Nie zaprzeczamy, że warunki eko· 
nomiczne, w jakich żyje klasa pracują­
ca, będą może na razie uciążliwsze, leci 
i one z czasem muszą uledz pewnej re6 
gutacji stosunków. 

W każdym bądź razie, nie wyczer· 

pując motywów, przemawiających z:a 
przeniesieniem gubernji do Łodzi~ an{ 
nie ma1ąc zamiaru ddałać na szkodę 
Kalisza, pragnęliśmy tylko zaznaczyć. 

jak niejednokrotnie lęk „o własne pie. 
lesze" nasuwa naiwne pomysły, w ro• 
dzaiu ·przeniesienia Łodzi, z jej. fabrykaa 
mi, warsztat"-lmi, nawet pałacami. do 
jt1k1e1:;ob~dź innęgo miasta. 

Jan Garli!<owski. 

Opracowany przez komisję do spraw 
robotniczych dla zbliiaf ącej si~ sesji 
Dumy państwowej projekt ubezpiecze· 
nia robotników, rozpada si~ na cztery 
części: 1) ubezpieczenie robotnikó\v od 
nieszczęśliwych . wypadków; 2) ubezpie· 
czenie robotników od chorób; 3) rada 
w Petersburgu do spraw ubezpieczeń 
robotniczych. 

Ubezpieczenie od nieszczęśliwych 
wypadków rozciągać się ma w Cesar· 
stwie 1 Królestwie na wszystkich, be1 
różnicy wieku i płci, pracowników za4'. 
!<ładów fabry:znych, górniczych, lwlejo" 
wych, tramwdowych i żeglugowych, ]i. 

Clących powyżeJ 20 robotmt\ÓW (jeżeli 
bez kotłów parowych i ma;:;zyn dyna­
micznych, to powyżej 30 robotni!<ów), 
z wyjątkiem zakładów skarbowycl1 i 
fowarzystw Ka1~1 ogólnego użytlrn. Pra· 
cowrncy, zarabiający powyżeJ 1,~00 rb. 
rocznie, b~dą ubezpiecze111 tylko w wy~ 
sokoś.:1 tej sumy. 

Ubezpieczenie odbywać się b~dzie Vł 
Towau.ystwach _ ubez, ieczeń, Których 
uczestnilrnmi mają być właściciele przed„ 
siębiorstw i na koszt tychże własciciełi. 
Odszkodowanie ubezpieczeniowe. .naj ą 
w postaci zapomogi, albo emerytury, 
otrzy1r.yw,1ć pracownicy w razie utrace. 
rna zdolno~ci du pi:acy 1.:vskutek nie­
szl.'.:z scia. S'.JOwodowarn.!sO przy prncy v. 
zakfojzie; \J rnzie śmie!·ci, spowodowa­
nej µrzet \typ~de,,, •.>J::il\odowarne o~ 
trzymuie rodzina. \\ysotrn:ć .ods?:r~<lo· 
·~vania obitcw ::.i • prz~z m wi.;111~ ~red• 
11:e~v zarr·bku dz1enneso 1m:ez; licz~q 
J !li, za 1\tóre prly puda udSl~\OdGwame~ 
w n1z·e ul! ac~nid carkowiteJ .ldoin,JŚCC 

do nracy, postwanlr0\wr.y otrzyma sta.tą 
em .ryturę. 1.vyno·•z 1cą 1hvle trzt:;ie cocz-
11ego zarobku. W mzil?, ti::śli ~?\'"!'!'Wan„ 
iwwany nic korzystal c: t:ezplatne! PC'.!„ 
mocY lekarski~j. kcs:t:ly ie1'tdilla o~aą 
mu zwracane •. 
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Wdowy pobierać będą emeryturę 
G' wysokości jednej trzeciej części ro­
tznego zarobku mężil, dzieci - jednej 
szóstej, zupełne sieroty - jednej czwar­
i~j i dzieci nieślubne również w wyso­
kości jednej czwartej (dzieci wogóle po­
bierać będą eme1yturę do lat 15 wielm). 
'lamiast mniejszycł1 emerytur, mogą byc 
wypłacane jednmazówc•zapomog1. 

Co się tyczy ubezpieczenia od cho­
l(~b, to komisja Dumy ustanowiła zasa­
dę, że obowią kowemu ubezpiecze111u 
od chorób podlegają także wszyscy pra­
'ownicy, wyżej wymienieni. 

Ciż sami pracownicy zmuszeni będą 
ączestniczyć w kosztach utrzymania 
11 łrns chorych" (co najmniej 200 ucze• 
stników). które bę:Ją za to nieść bez­
,>~atn'l pomoc lekarską chorym praco· 
wnikom. ewentualnie wypłacać im zapo· 
mogi na kurację. 

Kasy te będą uwatane; jako samo• 
clzielne Stowarzyszenia prawne, i każda 
t. nich posiadać będzie swoją ustawę i 
1 egulaminy. Kasy będą wy płu cały za­
pomogi nietylko w wypadkach chorób, 
(ecz ta!de porodów i pogrzebów. 

Podczas choroby można będzie O· 
tr;:yrnyWL\Ć od jednej LZWartej do polo· 
wy zai·oblrn dziennego; obciążeni rodzi­
ną będą mogli pobierać od połowy do 
dwóch trze~ich teao~ zarobku; położm• 
·~e mai<l pobierać powyżej potowy 
\1.iiennego zarobku . w ciągu 6 tygodm. 

Zapomogi po 1r lebm'1e będą udzie­
lane w wysokości 20 do 30-slokrolnego 
dzie1111ego zarobi\ u zmarłego. Praco­
wnicy, 1ako członlw ,.\ie kas chory cli, bę­
dą ucze:.1niczyll w po!<ryciu d-vu p1ątycl1 
budzetu ka~owcgo 1 w 1ym celu b~dą 
stale wpłacać <lo hm 1 du 2, a nowel 
do 3 proc. swt:go zarobku; przedsię­
biorcy Z<!::i b~dą l.!oµłacać od siel>it: Lrzy 
piąte ogólnego buJietu 1ycil ka;,. 

Rada centralna do ubezpieczeń ro· 
botniczych w Petersqurgu ma skłudać 
si~: z ministra handlu i przemy~lu wi­
ce•ministrów, dyrektorów dcpartnmen­
tow: gornicze~o, przemysłu i handlu, z 
przedstawicieli ministerjum spraw we­
w;1ętrznycli, sl<arbu, sprawiedliwości, ko­
rnu11ikaqi i rolnictwa) z rady lekars!\iej, 
i przedstawicieli ziemstwa µetersbur· 
5kiego, rady mleJSkie1 petersburskiej, O• 
1 az ·1elegatów (po S·c1u) od przedsię-
1.)lorców 1 pracowmlcó·~v ubezpieczo­
uyc:IJ. 

Pań.;two ma być podzielone na o~ 
ł\ręgi. <Warszawa będlie stanowiła o­
hręg osobny),w których powstanie po jed­
nym urzędzie lokalnym do Si;raw ubez„ 
pieczeń robotniczych. Do składu tego 
urz~du należeć mają: itubernator, pro· 
kurator, zarządzający iztlą skarbową, in­
spektor lekarski. star:zy inspektor fa. 
bryczny, dwaj przedstawiciele minister• 
jum spraw wcw1H;lrz11ych, inżynier gór­
niczy, dwaj dele~aci z1emst wa i jedeu z 
mie1scowej rady m1ejsl\ieJ, oraz µo 
dwóch ddegatów od µrzcd.:i~bion:ów i 
prncow111lww ubezpieczonych, 

(Działalność Tow. akc. dla budowy ma· 
łych mieszkail we Frankfurcie n. J\L). 

jeszcze pr1.ed 20 Jaty założono we 
Franldurcie n. M. Towarzystwo „kcyjne 
dla budowy małych mieszkań (Af\He11-
bau~esellsn1aft fiir kieine \Vohnungen), 
które obecu1e po~1ada j:1ż l ,20 l n:iieszl ań, 
zajętych przez 5,677 o~ól>. iludy:iki To· 
warzyslw:i 1wo11:ą 6 bio!<ów, po cz~ści 
w śródmieściu, cz.:scią ,;a obwodzie mia· 
sta, u Jeden z 1ych blol.;ów jest także po 
ta m rnslen 1. 

Czyosz mieszkaniowy w poszczegól­
·nych ·blokach jest różny, co zc.leży od 
kosztów budowy, przyjęto bowiem z:1 

tasadę, że lrnżdy blok domów Towarzy. 
stwa ma oorocentować wtożoll\' w me• 
go l\aDitat.' Op! ocen to wanie kapil1:1łu jesc 
ieanał\ nizh!, r.dyż Tow. wypłaca OJ 
akcji tyillo 3 i 1ednu trzecia proc. 

Nie ,iest 10 jedvne Towarzystwo w 
mieście Frankfurcie, za1mnjące się da„ 
starczaniem tanich a zdrowyci1 inieszkań 
robotniczych. Od innych tern si1; wy· 
różnia, że nie buduje rnli!sz!rnt'1 dla Iepiei 
sytuo·· anycł1 roholl!ikc'iw, lecz tn<• 1?a 
celu zaspolwjenie pottzeb mieszlrnrno· 
wych robotników, pobiernjących płacę 
średniej wysokości: ddjq.: przytem pierw· 
sv~ństwo rodzinom robotmczym. posia ·• 

da 1 ącJm liczne potomstwo i z lego po­
wodu napotylrn1ącym na szczególne trud· 
ności w wynajmie micszi·anitt. Mieszka· 
nia Tow. sidadai•1 sit; z 1 - 4 ul>ikaqi, 
przeważnie z 2 ubikacji z kuchnią lub 
bez kuchni. ł(ai.C!e mieszkanie po iada 
osobny klozet, osobny przedział w pi­
wnicy i na stryd1u. Oµalanie odbywa sie 
w~glanii. opróc;i.: pieców na w~gle są 
jednak przyrządy guzowe dv g towa-
111a. 

Mieszkania ma.ią najw~śi!iej rodzaj 
malej werandy, a nadto lrnżde m ieszl<a­
uie po!&iada maly ogródek do uprawy 
kwiatów lub jarzyn. W każdym domu 
jest w 'pólna dla mieszlrnf1ców µrahlia 1 

łazienka, z których korzystają w„dług 
umówionej kolei. 

Cena tych 1nleszkań jest przeciętnie 
o 25-30 proc. nitszq. niż cena podob· 
nych mieszkań prywatnych. W większych 
blolrnch now3zych znajduje się ·dla użyt­
ku mieszkańców wspólna sala, zaopa„ 
trzona w gazety, książki i przybory do 
~ier, dukj sala zebrali, przeznaczona na 
odczyty i towarzy~kie zabawy. 

l<ażdy hlok ma małą własną biblio­
teczk~ lub fi1ię biblioteki ludowej. W 
więk::izei czę~ci bloków jest sklep towa­
rzy:;twa ko11sumcyjnego. Ola dócc1 są 
place do zabaw, w niet.;tórych IJiolrnch 
nawet i od1ro11ki i żłóbki, · dla klvrych 
towarzystwo oddaje lokal po bardzo 
11i:iklej cenie. Osobny fundusz, utwo­
rzony przez akc onariuszy, ułatwia hur­
towne zalrnpy vę •ia, karloll1 i innych 
urty irnłów, klórt! następuie m ieszlrn( ~y 
bloku OUl\UpUJi! W ciągu roku częscio~ 
wo po cenie uiepodwyższoneJ. Gaz, 
ktory siu„i uu oswretldllla, u po czc;śu 
1 o1Jalawa, otrzymują m1esz1u11icy po 
lllCCO ZllłZJ. CJ ce.ile. 

Za opłat\l, 30 f;n•~ów miesi~cznie 
może każde: rodóna w }i~&ć sic '~o „ Ka -
sy posiug doa10wych" (Haus1 f ! e asse) 
która w razie zachorowania go:...,iodyni 
domu do"taraa posługaczki Wf! egef rau), 
zajmującej się catem gospodarstv,, cm 
domowem. Ifodzina pta:=i posługacice 
dziennie ty I iw 10 f.:nigów o1irócz wil\ tu, 
µoJcLas gdy t·a~a płaci re~zlę j '1 zasl u­
gi (1.80-2.00 marek). 

· Czy11s~ micsz1,aniowy musi być z 
góry co 111 iesiąc UISZCWllY ł w przeC!\.'­
llYlll raz!e llil.:ti.,puje wypowiedzcrne. Wy­
jątkowo towarzystwo uwzgl~dnia lale­
gtosć cqnszu, z powoJu dwroby luo 
bralrn pracy. 

\Vy~ww;edzenie nastąpić moie także 
za uchwałą komisi1 lotrntor.ó.v, wybiera­
nej prZi.:l m!e::.zlrnńców l<ażde.~o bloku. 
\V ten sposób mie ·zirnńcy usuwa1 ą są­
siada, który stał się dla 111ch do!rnc;:h­
wym, 11). przez awantury pijackie itp. 
Są to zd'1rleniu rzadhe. Zwvkle lo!-'a 
lorzy U::.tala ą si~ W tem samem 11.iCSi:.­
l~alliU, a korzystając z ud0r·o<lJ11eń 1.Jlow 
l\OW} ci, 111og<1 urządiić sobiu życic da· 
leiw hygiemczlliej 1 taniej, niż pn'.;y 11uJ­
mi:! m!cs„t~an1a ud prywa.nego wlaśc.1-
c1ela. 

N1e,'.aw110 prof. Ma x F las c h („ 
f rankfurtu) o 1łosił pracę siat isty czw, 
wy!rnzując, że stosunki zdrowotne wś16d 
lokatorów towarzy twa są o wiele le· 
pszc, od ogółu 1111cszlrnńców hanldurtu 
jaidwlwiek miasto to 1,od względem 
zd1 owotny m wcule dobrze się prledstd­
wia. Autor kończy swe wywody twier· 
tizeniem, że obok lrnaal1zacJi i zaopa• 
trz\!nia w wodę, dostarczenie tanich i 
dobrych iriieszkctń Jest rn.lJWdl.t11ejsz~m 
zudu111em lli/,!icny m1a8t. 

W sr~t CZ~S!la sta lJSt~Jm. 
-·o--

W okre5ie czasu od 1 lipca do 1 
:.icrpnia r. b. (st. st.) - pisze „Riecz"­
sądy wojenne "'kazały na śmierć 9 osób 
(w czerwcu 13). Pierwsze mic!·ce, (O 

do wyrokóv.1. śm'c;d, zajmuje Tyflis - 3 
wyrol<i (w jednej ::prc.w;e wyroi' śmierci 
był •:r';!enhny, wskutek przedstrwienia 
sąd11, na cieżkie roboty). 

Po 2 wyroki śmierc; i.y!: '•ydo.w~ 
w Wa1·szawie 1 1\alj,mrnie i :'. l0:1·1ym w 
Władykauk~zie i Toinsku. 

Co do represji praso•:;y::~. stosowa­
ne byt~' one zarówno do prnliy ~~to!ecz· 
11ejt .t· i'. i JJTOWh cjonati::;. 

K:.::ry pieniężne nałozvno: na \\!ar­
szawską gazetę „Zycie rnbo~niae"' -
100 rub.; „Omskij \Vi;~stnik" - 100 r., 
.Sz;czutek'· ( ~!~;szawa) -· .50 r.,--,.Zle-

mia Lubeiska" - lOo r·, „Ruski ja Wie­
c.'lomosti" i „Utro Rosii" - po 500 r., 
(za krytykę działalności L. A. Kasso), 
„Goniec Częstochowski" - 100 r., -
„Gołos Biełostoka" - 100 r.,-„ Wolne 
SJ·owo" (Warszawa) - 200 r.,-„Kurjer 
Lu bel 'ki• - 200 r., „Slbirskaja Zyzt1"-
500 r., • Wolny Głos" (Warszawa) 200 r. 
„ Trudowaja kopieika" (Moskwa)-500 r •• 
„Astrachańskii l<raJ"-100 r., i w końcu 
na „NaucznyJ Wiestnik-. wydawany w 
Warszawie, nałożono lcarę 200 rubli. 

R~daktor, wydawanej w Moskwie 
gazety „Myśl" - Pirożkow - wy łany 
ze stolicy na 3 lata. Również i prasa 
,,prawego· ki ruuku nic pozostała w 
odosobnieniu: .Russkoje Znam1a" i 
„Obiedinienje" sli.az:ano po 500 r.. -
prócz te·to 'konfiskowano oddzielne nu­
m..:ry dzienników: „ Dzieło i Zyzń". 
.Sówremiennik • i ,, Oskołki". oraz książk~ 
Arnfiteatrowa „Zv.-ier iz biezdnyt•. Re· 
daktor 11 Dzie11 petersburskiego" pociąg4 
nięty tlo odpowiedzialności z § 128. 
Również do odpowiedzialności ::>ądowej 
pociągnięto redaktora „prawej• gazety 
„Grosza". 

Co do ministerjum oświaty, to naj­
znamienniejszą repr~sją było uwolnienie 
wszystk.ch ·tud1aczeł żeńskiego instytutu 
medycznego, które nie powróciły do 
pracy po 1 S kwietnia. 

Następnie zapro11011owano pod ć się 
do dymisji profesorom: T11le, Chłopinu­
wi, Czystowiczowi. Wmogradonowi, Sąw· 
waitO\vowi i Lewinowi. 

17 studentów i t,ursistek wyższych 
zakładów nautwwych wysta!10 z PeLer­
:;burga na ~ lata, wskute1< „ podejrzenia 
o nnleżeuic do ogólno niejskiej rady 
zw1fizkowe1". 

Z Ki1owa wysłano 12 studentów za 
należenie do panji s. d. 

Z Tomska wysłano z liczby 37 5 
studentów-technologów, uwolnionych z 
instytutu - 100. 

Generał-gubernator Warszawski o­
debrał prawo zamieszkiwania w Królest­
wie Polskiem 54 studencom. 

Z łomżyńskiej st.koły handlowej 
uwolniono z rozporządzenia ministra 
handlu 16 ucz 1iów, aresztowanych przez 
iundanncrję 'tniej.::.cową. 

Gubernator wileflski wzbronił sze • 
rzcni oświaty wśród dzieci ,,bez spe· 
cja!ncgo 11a to zezwolenia", na .v~t przez 
zaof1arowanie lokalu na prowadzenit! 
łel\Cji. 

Prócz tego rq;resje dotkneły szere. 
gu osób du~.iowuych, przeważnie księży 
l<.atolic dell. U.su11ięto ze sta11m.tiska 
administratora par' fJi śv,. Kazimierza i 
redaktora p!.:ma 11 Wiara i Zyc1ei;. Z pro­
wad:enie 1a1nc) szkoły polskiej, guber­
iar !<u awsk1 si azał l·si .dza Andru ·zew· 
skie,io 'na 100 rb. kary, a rodziców_ dzieci 
na 25 rb. od każdego. i siądz Ma1ewsk1 
slrnzany byl w Mińsku na 200 rb. kary 
za zniewa!enie policji podczas proces;i 
trntolick1eJ, a lciądz w mia tec.i:ku Ty­
kocim - na 100 rb. z- zbieranie ofiar 
na o:irestaurowan•e kościoła. 

Obywate1Ka z gub. lubelskiej, K;e„ 
czyń 1rn wy ·łanu z granic gubernji za 
ust.twienie figury Mau~i Bo.:k.1ej z napi· 
:::em tcndcncy j ny m. 

Gradonaczalmk odeski Tołmaczew 
usunar ze stanowiska zar.ądzają~ego 
w0do~1ąg<<1111 odeskiem1 inż. P ai._ ,,z„ 
u ział w ruchu wolnościowym w 1905 
roku''. 

W wielu miejscowośC:ach miały 
miejsce prześladowania i wysiedlanie ży­
dów. Wzbroniono żydom pobytu na 
jarmarkacłl w Sybe ·ji. Podjęto myśl 
o~ranlczenia praw żydów w handlu. Za­
prowadzono normę prl'.icentową dla 
elisternów, akuszerek- bab:!k i t: d. 

11icsiąc ubi~g.iy upamiętniły również 
rewizje i are:zty w Wmszawie, w Kijowie 
Ebterynosławiu i innych miastach. Re­
wizje te pozostały w większości wypada 
ków bez rezultatu. 

Do najpoważniejszych represji prze­
ciw stowarzvszeniorn i zw1ąskom zaliczyć 
m1leży zami~!l;~cie ,,petersburskiego to­
warzystwa liiera.:kieg'.>1' i „ż.ydows~iego 
tow. literacklegó:'. 

Roko ~ nia rosyjsko„chińskie. 
„B1rżewyja Wieclomost1" d0wiadują 

się, ze j1dnomocr.ik rządu chi:J.skiego, 
L:J· Tse;1~-T::1i·•nv-. który w mieniu Chi!1 
wo:m;e ua:dał w rewiz:i traktatu ro3yJ­
sl~o ch;{1:;kiei:,0 z 1 oku 1881, otrzyma~ 
z Peidnu polcc~nie obrony nast~pują­
cych pi~ciu pnnlctów 1 uznawanych przei: 

rząd c!1iń~ki za podstawQ przyszłego po• 
rozumienia. 

1) Rosyjscy poddani, którzy prze 
miesztrnli w Mougo1Jl przeszło rok, nie 
podlegają jurysdykcji konsulów rosyj­
skich; rosyjscy poddani, którzy nabyli 
grun a przed zawarciem traktatu 1881 r., 
l<tórych prawa µotwierd„ ł 1ząd chiński, 
obow 1ązani są płacić podatki Chinomł 
gr~~ty 11al>yte po 1881 r. podlegają chiń· ' 
sk1eJ 1urysdykq1. 

2) Rząd chiński zgadza si~ na utwOl. 
rzenie konsulatów rosyjskich w miejsco 
wościach, przewidzianych w traktacie a 
1881 r. 1 ze swej strony rząd chińsld re„ 
zerwuje sobie prawo tworzenia konsu„ 
latów w Syberji i Rosji Europejskiej. 

3) Rząd chiński Jroponuje zniesie. 
nie wolneE!o handlu na granicy rosyjskO· 
chiń!>kiej, nie wyłączając 30·wiorstowej 
strefy pogranicznej. Zgodnie z istnieją· 
cemi obecnie normami rząd chf ńsk.i b~· 
dzie pobierał cło w wysokości 5 proc. 
wartości wwożonych towarów. 

4) Rląd chiński. wymaga, ażeby ku• 
pcy rosyjscy mieli prawo nabywania zie• 
mi tylko w tych miejscowościach, w któ·. 
rych istnieją konsulaty rosyjskie. W in• 
uych miej:swwościach mogą poddani ro• 
syjscy tyllw dzierżawie ziemię. 

5) Rząd chinski wymaga opracowa ... 
nia nowych przepisów żeglugi na Sun­
gari, Amurze i Ussuri, przytem te nowe 
przepi:;y rna1ą nabrać mt>cy równocze" 
s 1le z podpisaniem nowego traktatu. 

Taj a organizacja 
ja11ońs_ il'I. 

Wykryto w Chinach tajny dokume~ 
stwierdzający, ze istnieje japońska tajna 
orgauizacja, mająca na celu zagarni~ciG 
przez japonj~ wpływów na całą Azję, 
Znaleziony rękopis nosi tytuł .Przed„ 
miot, statuty i prawa :;towarzyszenia dla 
działań w AzJi Wschod11ie1". 

"A~et1c1a Daiel\ie,40 Wschodu" po• 
daje l\1lka paragrafów tego mesłychanie 
-.;\e (awego 0.olrnm~ntu. p.zcznaczonego 
„dia mim„ftów i konsulów 1apoń3k.ic 
na obczyime". 

Rękopis zaczyna s\e od charak~ery„ 
stycznego omówienia ogólnego polo~e" 
nia międzynarodowego na Dalekim 
Wschodzie. 

We wszystkith krajach - brzm: 
wstę; - sprawy odnoszące się do woj. 
1Jy, 11 ul·i, literatury, polityki, handlui 
Jyplomaqi ild., są przedmiotem uwagi 
zarówno narodu, jak rządu. \Vszystl<łe 
krajt: eh ą się rozwijac i pOWit::1<.szy(: 
obst.ary sw~t!O władania. 

W pneciągu wielrn XlX. pole wy· 
wiadów ogramczało si~ do Europy, A„ 
merylu 1 części Az:i. Teraz zostało 
przeniesio 1e Cło Chm. 

· Energia wysiłków, doh:onywaaych 
prze.i n ocar:stwa wsl<azuie, jak wielki.e, 
mi ą 1ch pragnienia nu Dal kim 
Wschodzie. O u;. wśród narodu Atji, JC· 
dna tyl\m japonja, po wojnach z Ch_i· 
nami i ł~o ją zdobyła mocne stanowi­
sko w św1ec1e i sta .Qla w rzędzie mo 
carstw p1env::.iego 1 zęd . Za<l11e moca.1 
stwo europe1sk1e nie może zajmować S1f:!I 

pn. ami 1aponsl~iem·. 
Ate ·1unowisl.o Chin jest zu >ełnie 

od1rne11ne. C 10ciaż pod mądrym i słd• 
\mym rząde1n ,ego majes atu monarsze· 
o - brzm.ą dalej słowa t1okum.:11tu -

JapOllja ~aaud\towała rór 11ozę I Koret:1 
111e powmni::>my przyp SZ\:t.uć, żeby na· 
sie powoaze 1ia narodowe d szły ua 
ze1litu. Pczec1w11ie, po.ylnn1śmy dąty~ 
1..0 c.loprowadz~ma ca.ri.!g,O ląd.u u~iaty<.:K e· 
gu <1od uasLc w pływ~". 

Dalszy ciąg dokumentu składa się 
z 37 a1t~ kulów, ;: których po a:e1.1y 
kill~a ważniejszych. 

Art. 2. ~towarz.yszen!e zna idu je sit, 
pod bez1.03rednią konlro.ą sztabu ge 1 e· 
ralneąo. Dz.1ałal11ość stowurzyszen1a ma 
poJ1:.:gać k.erownictwu lwmumkatów 
~z t1 1.1 gen„raine_Jo, posytanych za po 
średnict ve„1 m1,11sh ów 1 k011sulów ju~ 
poń.:kicil ·rtędo\, 1 i cl!11tr lnenrn 1 rozga„ 
łt;1.1.::mo:i1 iun1l11ym ~ owarąszenia w 
i e1.11yc!i i\r</,J„11. 

A1 t. 3. Gtówny urząr1 znajd u ie si~ 
w Pekinie i dopóki się nie znajdzie 
odpowie<lnie~o lokalu, mieścić się bę• 
dzie w posels twit- japońsl·Jer.,. Filie ro• 
zmiesz~t.0110 w Mandżurj1 1 w Mongoljł 
wewnętrznej i zewn"lrznej, w Tybecie, 
Se-C:manic, w Yunnanie. l\uangtnngu, 
Tc l1:tenie, h!JotCll i11acłl,. ~irmię,_; ~iaini~ 
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i w ludiach. Filja w Mongolji wewn~· 
trznej stanowi część służby detektywów 
ministerjum wojny. 

Art. 4. Kwalifikują się na członków 
stowarzyszenia oficerowie i ludzie w 
służbie czynne) rezerwy, inspektorowie, 
'>Soby, które były zagranką i znają ję· 
iyk oraz warunki lokalne. 

Art 5. Prezes urzędu głównego 
jest mianowany przez sztab generalny i 
powinien być oficerem należącym do 
komisji kolon alnej w armji. Prezesami 
1il1i mają być mianowani lub wybierani, 
ale z uwzględmeniem artykułu poprze· 
dniego. 

An. 31. Srodk1 stowarzyszenia, ze„ 
brane przez subskrypcję roku zeszłego, 
w; nosiły mil jon. Ta suma posłuży do 
µol\rycia wydatxów wstępnych. Minister 
.6zlabu generalnego, po zbadaniu opinJi 
członków i zasięgnąwszy zdania gabine­
tu o prt.yszłych dochodaci1, postanowił 
poświf;cić dla stowarzyszenia polow~ 
wydali\ÓW poufnych rnmisterjum spraw 
zewnętrznych, mmisterjum wojny, oraz 
sztabu generalnego. 

„Agencja Dalekiego Wschodu", 
kończąc swo1e sensacyjne rewelacje) za. 
rnacza, że dokument jest tak jasny. że 
komentarzy nie potrzebuje. A iencia 
-;twierdza 1egonieulegającą iadneJ ~ •ąt-

11 1 ości autentyczność. 

~iadomnści ogólne. 
=--.....,.~ ~- ~ 
- _\,;;„~ .c ~ .~·:;z:- ~ 

O \ y~cUr,!11~e~ iie. Senat wyja. 
3nił w spraw:e oapow1edzialnoś.::1 zarzą· 
dów ko!e;owycl1 ·za ukradziony ba aż. 
łe art. 103 ustawy kolejowei ma zasto­
sowanie tylko wzglę..Aem węgia. drzewa, 
bydła i innych przeJ1motów, przewożo­
nych pociągami towiirowymi. Co się 
taś tyczy baga.-.u pasażerskiego, to nie 
potrzeba protokulów, aby d•.>magać się 
odszkodowania za kradzież. Niema też 
maczenia o\wiiczność, że podróżny za­
brał rze..::zy do domu i tam dopiero po 
pewiiym czasie dostrt-egt braki, l(tó:e 
'oadc.n•e.m sw12akow u<.iowolnH. 

(; Efo we 1n•ze[:MES!I bu .:'.o· 
hiHm<e. 1v\inio:;ter spraw we•v:1ętrznych 

zatwierdził opracowane pr~ez k~1mitet 
techniczno·budov.,Jaoy przepisy o wy­
maganiach, którym zad .1ść czynić po• 
winny projekty nowyd1 budowli s 1~łada-

ARMINA ROUAI. 

ne do zatwierdze11ia wydziałom budo• 
wlanym urzędów gubernja!nych. 

Przepisy te mają być rozesłane gu• 
bernatorom, którzy mają się nimi kie­
rować przy urzeczywistnieniu na1zoru 
techniczno-policyjnego nad budynkami 
świeżo wznoszonymi. 

. O Listy „~kspresowe''„ 
"Now. Wrem. dono.s1, że od stycznia 
r. p. w Petersburgu, sposobem próby, 
zamierzono wprowadzić listy „ekspreso­
we". Takie tisty, opłacane znaczkiem 
20 kopiejkowym, opatrzon~ stosownym 
napisem. będą dostarczane adresatom 
natychmiast po wyjęciu ze skrzynki. Do­
ręczanie takich listów odbywać się bę­
dzie od godziny 8 ej rano do godziny 
8 wieczorem. 

Tu znaczyć trzeba, iż listy uekspre• 
sowe" oddawna są wprowadzone na 
Zachodzie i znacznie przyspieszają ko­
r~spondencję za pośrednictwem poczty. 

Obecnie nawet wynaleziono we 
Francji nowy, bardzo praktyczny spo­
sób pośpiesznych korespondencji za 
pomocą t. zw. telegramu listowego. Na­
dawca pisze zwyi ły list i oddaje go w 
urzędzie telegraficwym. List ten nadaje 
urząd telegraficznie, ule w godzinach 
nocuych, podczas którycri ruci1 1est 
·.mniejszony i urzędnicy są w możno­
::ici tal ie iisty przetclegrilfo\Jać. List 
1'1ld JCSL 1..ur~C:l.nfl aaresatuwi najbliz­
SZfl nrnaą pocztq nawel \,V naJdalszeJ 
prowincji. Telegram listowy jl!„t bardzo 
tu1.1, bo wyral lrnsztuJe tylko 1ed.1ego 
ceut1ma. 

O rozwoju ruchu telegramów listo­
wych we Francji świadclą nastę,1 ujące 
c fry z ostatuieg::> półtora rolrn~ mle­
sięcz11ie nadaje się okob 15,000 tel. 
li:3t0Wyc11 u 50 słowa:h prz..:c.ę,nie. 

O Dynusia miu. Sazonowaa 
Wbrew u:Silnym zap1zec;..e1?i~Hn prasy 
ro3yjs!dej zagranicą kl'<!żą uporczywie 
poi.!łosld o rychłej dymisji Saz.onowa. 
„Neue Freie Pre se" utrzymu 1e, że 
ctymisja ta nast4pić ma w czasit! b. nie­
da;cidm. 

O Z liłady mii~is;bT~ -~· Dn. 
4 b. m. odbyło sic i..~od przewodnictwem 
P. A. Stołypi'la .26 posiedzenie Rady 
millls rów.na którem m:ędzy innemi: 

1; Uchwalono wniosek 111:11. spraw 
wc'!Jll. o przedtużcniu mocy prz,!pisów 
o slana:.::h \1 :yjątKo\·,iych na 1 rok, t. j. 
<lo dn. 4 września 1912 roku, (lub do 
eh wili wydania nowego prawa) i o po-

zostawieniu obecnie istniejących w od· 
dzielnych guberniach nadzwyczajnych 
pełnomocnictw administracji. 

2) Projekt prawa o wolnonajemnej 
straży na kolejach r,rzekazano spe• 
c·alnej naradzie pod przewodniclwem 
Kurłowa. 

Ze świata. 

O Ro~str.zygająca odpo• 
w ietjź. Korespondent berlińs .:1 „figa­
ra" donos1 1 że w Swinoujściu po refe„ 
racie kanclerza 1 sekretarza stanu, cesarz 
Wilhelm zapyt~ 1, czy me>gCł wziąć odpo· 
wiedzialność, jesłi przyidz:ie do wojny z 
powodu Maroica. 

Ooaj odpowiedzieli, że odpowiedzial­
ności nie wezmą. Wtedy ces4trz miał o­
świadczyć: Skoro nie możemy z tego 
zrobić kwestji mocarstwowej, to musimy 
oprzeć akcjE: na podstawie układów i 
przyjaznych perLra1<tacji. 

O ~owe dramaty Dumasa. 
W spu:;c1źnie literata francuskiego Noela 
Padalta, współpracowniks starego Du­
ma :;a, zm1lez10110 rE:kop1sy dwó.:h zu· 
pełn.e rnezmmych dramatów łJumasa. 
Oba są pl<!Cioal<to vc. Jt:de 1 .! 111ch­
przeróDtrn powie:ki Dumasa pt. "Syn 
si az::ńc:t", drugi „Pietro Tasca" rozJ1y• 
wa się w Wene·::.1 w czasach rady dzie· 
s1~ciu. 

Oba dramaty pisał własnoręcznie 
sam Duma:i. 

O i7iyshł21 ostra :zima? We· 
dlug nvicrdzenia s1arych i doświadczo­
nych oarlniłww. można s·ę w tym roku 
soodziewać tęgiej i rychłe] zimy. Twier­
Jzen a swoje opierają oni na tem, źe 
p:;zczoly bardzo rychto zabrały się do 
przygotowania swoich zimowych Idy. 
Wszystkie zbyt\!czne otwory w ulach za· 
le,1iaJą na gwałt. Górnie zakopiańscy 
także pn,,..owl:lują ostrą 1 wcze511ą zimę. 

O 3 u~asW.;iiwienie Siczyń• 
s~ifi~3Ja. W Ameryce, w Alenatawu 
Pa odbył się dnia 16 z. m. wiec rusi-
11ów w sprawie ułaskawienia S_czyń­
sidt!go. r·erwszy referat wnłosit Mar­
:w Szere.1'et1 o 1włożeniu politycznem 
za rządó.v Potockiego - drugi mówH 
tui.;asz Chemij, poczem l 80 obecnych 
;;odpisało petycję do cesarza o poda· 
rowanie kary Siczyńskiemu. 

Z Cesarstwa. 

b. Kara za protest. Dwa} 
zesłańcy, którzy podpisali protest prze· 
ciw wypadkom w katordze Zerentuj• 
skiej, zostali zesłani do dalszych miej ... 
scowości, a termin zesłania przedłużo„ 
no im. 

e::. Zamknięcie komitetu 
rodzilciielskiego. W Symferopolu 
zamknii;to komitet rod~icielski rządowe­
go gimnazjum żeńskiego. Przyczyną 
zamknięcia jest prośba komitetu o unie„ 
ważnienie egzaminów i o dokonanie po• 
nownycn. 

6. Dobrowolne porzucenie 
stanu duchowmego. Kapelan 
wyznania prawosławnego w syzrańskiem 
gimnazium realnem o. Piewnicklj złożył 
w synodzie podanie o zd1ęcie z niega 
godności duchownego prawo~ławneg~ 

Z LITWY I RUSI. 
X dmowa. Guber11ator gr()t 

dzieńsld me pozwolit na kwestę uliczną 
na rzecz ochronki .Jaselk " w Białym­
stoku, wskutek czego projektowana 
„święto kwiatka" nie może dojść do 
sirntlrn. 

X Z politechni d. O przyję.• 
cie do politechniki kijowskiej złożono 
dotychczas około 800 podań. jak si<t 
okazuje, w r. b. złożono o wiele mniej 
podań, niż w latach ubiegłych, naprzy ... 
kfad w zeszłym roku złożono z górą 
900 podań, a w latach poprzednich licz· 
ba podań przekroczyta 1,000. Najwi~cel 
po.dań złożono na mechanik~ i agro.: 
nomję, a naimniej na chemję. 

X Z miłości. Inżynier kolei 
warszawsko·wied~ńsidl!j, Gustaw Klemen:1 
Klimkiewicz, wychowaniec politechnilcl 
lwowskiej, w wieku lat 28ł przybyły a 
Warszawy do krew.1ych w Białymstotrn 1 
otruł sit: kwasem pruskim. Przyczyną 
sa111obó,slwa była zawiedziona miłość. 

X O :za~9jstwo Juszczyń· 
s~iega. Władze sądovve kijowskie 
lrntegorycznie zaprzeczają informacjom 
gazet petersburskich. że sprawa o za• 
bójstwo Juszczyńskiego oddana została 
prokuratorji odeskiej. Siedztwo w dal· 

Zews t'e tu a. 
brze, bbo rreoubl1ka Honduras ddała mi Pt ięć 
mimiljonów pepepesetów odszkodowania. 

- Co? Pięć miljonów pesetów. To na na~ 
sze pieniądze ... 

Trzeba byto jednak znaleźć wy1scie z teś 
przykrej sytuac1i: inaczej moglem mieć awan< 
tur~ z kapitanem, Po namyśle, sięgnąłem do 
kosza i na chybil trafił z samego spodu wy• 
cjągnąfem jakiś ręlrnpis. ·skoro utracil pamięć, 
można mu oddać pierwszą, leps2;ą sztukQ. 

H Ufv'I O RESKA. 

Upływały miesiące. Po srogiej zimie przy· 
szla wio.sna. 

Pewnego dnia, w ma\u, siedzie;.lem sob!e 
nu'spolrniniej, gdy do mego gabinetu wt" gnął 
jaKiś jegomość, podo,bny do „Lata'ącego Ho­
lendr „. 

Za1rzawsiy j u w oczy, poznałem mojego 
K.&pitana. W) chudl·, zale1iw~e mógł utrzymuć 

,się na nogach i Jąkał się. 
- Ppanie, pprzychodzę, ppan wwie 

l>ełkotal. 
~ Nie wiem - odrzekłem bezczelnie; 
- Ppprzychodzę .• , 
Nąmyślał się, l akgdyby chciał sobie przy­

pomnieć, po co tu przyszedł. Skorzystal'em 
z tej pauzy, aby go zapytać, jak mu się wio­
dło w Au)eryce. · 

-Żzźte, bbardzo zzle. 'Vwłnśnie w A' me· 
rrycc ssrodkowej wwybuchła rrew ... 

- Rowomcja - podpowiedziałem. 

Otwierał usta, chwytał powietrze i slowa. 
- Ttak! Rrewwolucja! - powtórzyl. 
- To stan normalny w Ameryce środ-

kowe·. Tam są wciąż rewolucie - nadmieni• 
)iem. 

- Tta bbyła jeszcze ggorsza od iinnych. 
Ppewnego dnrn. siedziałem w kkawiarni w 
Honduras. Obok mme pprzy drugim sstohku 
-ciedział ppt·ezydent rrepubliki z awoma mm1 
rnstrami. Ggrall w kkarty. NNagle tłum wpadl 
tlo kkawiarni. Pprezydent ażosta! zzab1ty, mmi­
nbtrowi wwojny aydynamit odderwał obbie 
n.1•Jg1 1 a ~a ddostaiem kkijem ppo gglowie. 
L" wa ttygodnie lleżalem pod bbilardern. 

- I Jatr się to skończyło? - spytałem 
r:'lciekaw10ny~ 

- Zźle. bbo sstracilem pa.mieć. Alle ddo„ 

• 

- Ddwieście mmarek. Z początku chcieli 
mmnie zrobić prezydenteni Houdurae, rnle 
w Nalałem ppięc mim!ljonów pepesetów. 

- Chcialeś pan powiedzieć - dwieście 
marek. 

- Ttak, ddwieście marek: Tto ppewniej• 
sze. Aale ppamięci iuż nie odzyskałem. Z n'!Z· 
w1sknmi nnai gorzej. 

- A jek?.e pan do mnie tr.„tii? 
ł\1iafem zapisany ppański aadres i nana -

zwisko w note··ie, 
-Tak, więc pan przychodzi po swój dramat? 
- Ttak, ppo drnmati - zawołał kapitan 

i oc'f.y mu się roziskrzyły radością, bo teraz 
dopie1 o przypomniał sobie, po co tu przyszedł. 

Bylem w kłopocie. 
- To cata historja - zacząłe.11 Sil~ wył. 

giwać.-Wgzak przed wyjazdem do Ameryki, 
chciałeś pan, żeby nie wystawiono piu1skiej 
sztuki. 

Kapitan uc:eszył się widocznie. 
- Tem llepiej - rzekl. - Mam pprzyja· 

ciela, który przoz ten cza.s zzostał dydytekto• 
rem teatru w Rosendort. Weźmie moją sztukę 
z ppocałowaniem rtki. Dziękuję ppauu 1 pro­
szę, n.ech mi ppan odda.„ mmoją, .• 

Urwał. 
- Mmoją ... 
Nie mógł sobie przypomnieć ty tu u. 
- Ppo tym wywypadk.u w Honduras ..• 

zzapommałem. 

- Przyjdź pan z& trzy dni, Oddam panu 
rękopis. 

Kaptian z utraconą pamięcią wyszed!, a 
ja zostałem - z rozpaczą. Jakie, u licha, na­
zywa się jego sztuka'? Ba! choćbym przypom­
nial sobie tytuł. me n8' wieleby mi się to zdau 
ło. Codzjennie palitom po par~ tuzmów ma­
uuskryptów • 

W trzy dni potem zjawi! się u mnie zno„ 
wu. Zapisal sobie d~ień i godzinę w notesie~ 
żeby nie zapomnieć. -

Wręczyłem mu pięcioaktowy dramat pod 
tytułem , ,Siedem grzechów Cycerona". Jako 
autor podpisany był Alfred Brunon Wittenfels. 
Poprzednio jednak wyskrobałem iego na. 
zw sko. 

Zobaczywszy „swój" d!ama\, kapitan uś" 
miechał się radośnie i oświad.czyl, że dwt 
jeszcze wyruszy do Rosendorf, aby go złożyó 
swemu przyjacielowi, 

- A jakże się nazywa pański przyja,ciel?-
zapytalem, ot tak, z prostej ciekawości. 

- Mm61 )lrzyjadel?.. Oon się nazywa 
Aalfred Brrunon W1wiitenfols; 
Gdyby kapitan nie wyszedł natychmiast, 

byłby spostrzegr, że blednę. chwieję się na na. 
gach i wreszcie - padam bezwładnie na• 
fotel. 

Cóż za zbieg okoliczności? Biada mnie, 
gdy kapitan wręczy „Siedm grzechów Cyce­
rona" ich autorowi, Jako sWOJl\ sztuke. I na­
gle przypomnialem sobia tytuł jego własnej„ 

Tak, „Zemst!l Neptuna"! Rzuciłem się do ko• 
sza, przetrząsłem całą jego zawll.rtość. Nada 
remnie. A teraz co? Czeka mnie pr wdziwa 
zemsta Neptuna. 

Obra.żony autor dramatyczny i rozwście 
czony kapit~m zdolni są do wszyatk.iego - na• 
wet do morderstwa. 

Hal \V razie konieczności, umknę do Ame• 
ryki środkowej, do Hondurasu, gdzie, wśród 

nieustannych rewolucji, ludzie nie mają czas11 
pisywać sztuk teatralnych. 

Przetl. E. Żm. 
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5z~1m d<1gu µrowadzone jes~ pod bez­
pośrednim kierunkiem prokurPton-1 izby 
eądowej kijowskiej, Brando.: 1. U •:o!· 
nienie z więzienia czlonków 1 odziny 
Przychodźko nastąpilo z pole::enia miej­
'cowych władz sądowych. 

w nocy podczus pełni na p()inoc!lO•Za· 
d1od111ej .:tronie niella ulrnzah się 
chmura, zanąl pudać dc·zcz i za1uz 
po~em ukazal'1 . ię pi1;kna t1~.:zu, nieco 
bledsza niż bywa prly świetlt: d_iennem, 
ale zu peł111e normalna i wyrnżnn. 

X Samobójstwo. \V Klubie 
wojstcowym w Grodnie, jal' donosi 
.Kurj. Wil. •, grupa oficerów rozmawiała 
o r;rzyczynach porażki rosjan w wojnie 
t japonją. Dzii;ki lakiemu tematowi, 
iwykta pogawędka towarzyska, wkrótce 
przybrała charakter kłótni, w czasie 
której jeden z obecnych, porucznik 101 
permskiego pu.tku piechoty pola!< Za­
poiski, ucze..:tnik obrony twierdzy porl• 
rJrtursldej i ci~żko raniony, w oczach 
wszystkich zastrzelił się • na miejscu. 
Przt!d kilku dniami został 011 pochowa­
~1y na miejscowym cmentarzu l<atolic• 
kim bez oddunia zwy!tłych ł onorów 
t.\:ojsk9wych. 

KF<ONU<A. 
:t= (r) ~atwierdzenie b d· 

żetu. Ministerjum spraw we;vn~trz­
nych zatwierdziło projekt budże\u m. 
Łodzi na rok 191 t. opracowany µrzez 
magistrat łódzki. 

Wiadomości krajowe. 
+ Zjazd! szewców. Z inicja­

Jywy redaktora .szewca Warszawskie· 
t~o" p. Pawła Nowickiego postanowion~ 
~rządzić w Warszawie „Zjazd szewców 1 

producentów obuwia". . 
Sprawą tą, mającą duże zaac~e111c 

dla przemysłu i handlu warsiawskte~o, 
:zająt slę „ Wydział Ekonomiczny oddzta~ 
war~z. Tow. 1 pop_ierania przemysłu 1 

handlu" 1 wyłonił specjalną immisję do 
spraw zjazdu. 

W skład l<omisii wchodzą: z ramie­
nia wydziału ekonomicznego pp.: Leon 
Reinschmidt (jako przewodniczący), Cze· 
sław Brzeziński i Szymon Neuman; od 
przemysłowców garbarskich pp.: Stani­
sław i Józef Pfeiffrowie i Aleksander 
Horn- wreszcie jako przed::;tawiciele 
szew~ów pp.: Paweł Nowicki, Jan l<a: 
rnil1ski (starszy cechu). Jan Tarnow5kt 
(podstarszy), Jan Krygier, Leon Doby, 
Al. Uiazdowsld i Ignacy Łucz)lń-5ki. 

Zjazd odbędzie się w dn. 18, 19 i 
20 lutego r. p. Na porządku dzien_nym 
obrad znajdują się sprawy następu1a.ce; 

zmniejszenie dowozu obuwia l'.agran~· 
cznego; zwiększeni~ export~; ul~p~ze~1~ 
wytwórczości; ukroce111e mesum1ennosc1 
wytwórców; wy ksztakenie . za~vodo_ we; 
kooperatywy zbytu; o~z.naJm1e~1e się 'I. 

iabrylrnmi garbarsk1em1 1 obuwia mecha­
nicznego. 

:c:: (r) Spra y moe1s !I:ie. 
Piotrkowski rząd gubernjalny podniósł 
w swoim czasie pro}e!U przeprowadze· 
nia podjazdowej linji !<:olejowej od sta­
cji I<arolew kolei obwodowej do rzeźni 
mieiskiej. Na stację Karolew przywo­
żone jest z Cesarstwa przeznaczone dla 
Łodzi bydło rogate. 

Sprawa podjęcia budowy tej linji 
omawiana będzie na jednem z uajbliż­
szych posiedzeń ma[!istratu. 

= (r) 2biieranie ofiar I 
11ogorzelcow. Kaucelaija p. po­
licmajstra oLrzymała wczoraj z P1otrl\O• 
wa wiadomość, że gubernator piotrl~ow­
:;ki wydał łódzkiemu chreśc. tow. do• 
broczy n n ości zezwolenie ua ll>icrnnie 
ofiar dla pogorzeiców r.a liatulach. 

= (r) Pogło& a. W mieście krą­
ży pogłoska, jakoby od obywateli w o~ 
br~bie 1-go cyrkułu zebrano 500 rubli 
w celu postawienia pomnika zmarłemu 
lwmisarzowi 1-go cyrlrnłu, · Li kow­
skiemu. 

jak nas informują, po4łoska tu jest 
bezpodstawną, gdyż żadnych składek na 
cel powyższy nie zbi rano. 

= (r) No e r:gimn1". zj~m._. P. 
B. Braun otwiera w Łodzi g1m1rnzjum 
z prawami szkół rządowych. 

P. Braun pozyskał dla swojego 
gimnazjum liczny poczec ~zdolnych na­
uczycieli. 

= {x) Z magistratu. w. dniu 
18 wrzesnia o godt. 12 w połudme w 
magistracie 'tute1szym odbęd:de się prze· 
targ na oddunie w trzyletnią dz1er2:a :vi; 

30 1atel< przy Nowym Rynku. 

na „ Uzarowi:::ko" przy Tow. pieleg110-
wa111a chorych na budowt: pawi!o11u imic~ 
nia zmarłego i 10,000 rb. 11a ~minę ży­
do·~ ską, oprócz Wielu drobniejszych 
of i a!·. 

= (s) B8e osz 11j kurs 
no1•oż~ ą'l jeden z przy1ac1ół nasze­
go pisma 1rnmunil uje nam fakt naste• 
pujący: żona pewnego pracownika fa~ 
brycznego naJ.!le zasłabła na lrnrcze żo· 
J·ądka; ponieważ mąż był w zaJGCiu, po~ 
ctążono po niego i by 1;.rzy::ipieszyć jego 
przybycie do domu. Wzięto z ~rogu ulicy 
Milsza dorożk~ na ulicę Widzewslu1 
ur. 146. 

Dorożkarz nie chciał przyjąć 20 le. 
za ł<urs. żądając 40 lwp., gdy zaś nie 
zaspokojono jego niesłusznego żądania, 
obrz11cił gradem wymysł6w płacą.cego. 

Nr. dorożki 406. 

= (x) Zarejes r ane u· 
sta y. Piotrkowska komisja guber­
njalna do spra\V stowarzyszeń i zwią· 
zków, zarejestrowała ustawy: łódzkiego 
Towarzystwa p. n. ,,Ochronka dzie na 
dla dzieci wyznania mo1rzeszowego" 1 

Towarzystwa 11iesienia pomocy bieduym 
żydom p. n. „Bylrnr Cholim" w P~ib]' -
nicach. 

= (r) o domy. Rząd gu· 
bernjalny w Piolr!~owie zat vierdził pla­
ny budowy nowych domów: Zofji Ge· 
sler - na budowę dwupir.trowej i je· 
dnopięlrowei oficyny przy ul. Wscho· 
d11iei nr. 17; Lejba Wiślicl·iego - bu­
dowa trlypiętrowego domu frontoWCl!O 
i dwóch oficyn przy ul. Pańskiej nr. 54; 
l\1oszka \Viślicl{ic:go - budor.a trzypię -
trowego domu frontmvego przy ul. i(a­
rola nr. 8; Franciszka Kwasińskiego -
budow, domu dwupiętrowego przy ul. 
Włodzimierskiej nr. 22; Józefa Matu• 
szewskie!O - oficyna 1ednopiętr0t1Ja 
przy ui. Górnej nr. 36; Altp,usla Ziellrn 
- domu frontowego i oficyn przy ul. 
juljusza nr. 32; Franciszka CieplL1chy -
doma purterowego przy ul. Leszno nr. 
4; Anton!ego Pieill·owstdego - oficyny 
1,1~;!roweJ przy ul. Dzielnej nr. 14; Ka· 
rolu Borgu - oficyny pi~trowe1 prą 
t!biegu ul. Stawiail~lciej i i\'l1l1onowej; 
Witolda Lentza - domu dwupit~trowe· 
go i oficyn przy zbiegu ulic 'rzędzal· 
111ane1 1 -'rZt!)UZdł Alel\.s ndrn oclta -
budow" domu rniesz!rnlnego przy szo­
sie Ko11stantynowsl,iej llr. 10. 

= (r) W ż:argolllic. W sali 
przy ulicy Cegi~lnianej· nr. 69,. odbyło 
się onegdaj ogólne zgro!m.dzenic czton­
ków związku robotników przemysłu 
włóknistego. 

Obecnych było z górą l OO osób. 
Na przewodniczącego powołano p! 

= (11) r'łykup a cji. Akcje 
tow. oświetlenia elel<trycznego, eksploa· 
tującego obecnie przedsiębiorstwa elek• 
trycznic w Łodzi, Warszawie, Moskwie, 
Petersburgu skupywane są z polecema 
międzynarodowej grupy kapitalistów, 
przez potężny banK belgiiski 11Socićte 
Generale de Belgique". 

pogorzelców na Bałutach, przyniosła 
142 rb. 73 kop. dochodu brutto; Po p()a 
trąceniu kosztów pozostało dla pogo ... 
rzelców 16 rb. 26 kop. 

WYP D I w LODZI. 

= (p) Bójka. Przy ul. Zfelone) 
nr. 19 na Bałutach robotnik Stanisław 
Sordowski, lat 18, odniósł w bójce °' 
lrnleczenie lewej ręki. 

= (p) Przy pracy. · Przy ul. 
Senatorsl<iej nr. 25 Jan Sałoda robotnik 
lat 28. pochwycony przez transmisjQ 
uległ oderwaniu dwóch palców u pra­
we1 ręki. 

- Przy ul. Mikołajewskiej nr„ 2'> 
robotnica Stanisława. Szewczyl<: lat 24, 
uległa w maszynie złamaniu prawego 
przedramienia. Pogoto ie odwiozło j~ 
do s~p1tala Czerwi uego Krzyża. 

= (p) Ze schodow spadła " 
domu przy ul. Łagiewnickiej nr. 13 E· 
stera Szragier lat 32. 

S. okaleczyła boleśnie głowe. 
= (r) Echa eksplozji na ul. 

Długiej. jak już donosiliśmy w nur 
merze wcwrajszym ofiarami wybuchu 
benzyny w składzie aptec.mym przy ul~ 
Długiej nr. 6, stali się przedewszystkiem 
właściciel sldadu Benjamin Długacz 
i uczeń aptekarsi<i Wojciech Nowicki. 

Jedna z tych ofiar, mianowicie No.., 
wicki, zmarł wczoraj po potudniu w 
w strasznych męczarniach. 

Stan Długacza budzi powatne O• 

ba wy. 

= (p) O{ila••zeniec Pr~y ułf~y 
Karola nr· 19 o.rnrzono przez meostroz· 
ność gorącą wod!l 3-letniego Romana 
Mnjewskiego, syna woźnicy. . . 

Zawezwany lekarz Pogotowia udzie„ 
lił pierwszej pomocy. St n dziecka budzt 
obawy. ., 

= (p) ły zgon. Di1s .<l 
godl. 7 rano zasłubt n_agle. w. ~~rodz1a 
Kolejowym przy ul. Dz1elne1 1ak1:s czło· 
wiek, lat około 30. 

Zaalarmowany przez świadków WY• 
padku lekari Pogotowia stwierdził jui 
tylko _zgon. 

= (p) z ozu spadł i okal~czył 
sie dotkliwie Edmund Henke, ekspedient, 
lat 19. 

\Vypadel< ten zdarzyt się na ul. Ce· 
gielnianej nr. 17, gdzie też zaweiwanG 
pomocy Pogotowia. 

Z.6U11'11EJSCOW • 

_ (r) Zakaz. Pol!cmaj~ter m. 
Piotrkowa l<.azat zamalowac umieszcza, 
ne na szyldach napisy. w Ję_zy~u es~e· 
ranto. jako niezrozumiałym 1 me maJq" 
cym prawa obywatelstwa. . 

Dotychczas na zjazd zgł~sz_ono. kil­
t<anaście referatów, a w te1 hczb1e: ~ 
położeniu ogólnem szewctwa . u. nas 1 

iagranicą, o reformach w rzem1osle, . o 
wyksztakeniu za"Yodowem, ~ kredyc!e, 
o wywozie obuwia, o zalrnp1e materia· 
lów itd. . 

W zjeździe zapowiedzi~!i u_d~ia~ me-

Pawła Lipszyca, który zaprosił na ase· 
sorów Abrama Friedricha i 1v\. Podgo· 
rowicza. 

Podczas dyskusji, prowadzonej w 
żargonie obec11y na zebraniu przedsta­
wiciel policji zaż11dał· od przewodniczą· 
cego prowadlenia obrad w .jt:zyku ro­
sy1skim. 

Krążą pogłosl\1, że operacja ta jest 
w związl{U ze staraniami bclgijczyl·ów o 
uzyskanie l·oncesji na oświetleme elek­
tryczne Mosl\wy. 

= (r) Jarmark„ Dor~czny ia~· 
mark na inwentarz zywy ,w. E 1otrlww1 
otwarty będzie 11-go wrzesn1~_. _ 

= (X) Zabawa _Lułn ~gier" 
s iej urządt:ona w medz1et~. sc1ągn~ła 
uo ogrodu tego Towari.y:3twa znacz.n( 
liczbę osób. 

iylko szewcy r~cz11i 1 l~cz rownt~z tabr~· 
ł<anci obuwia mechamcznego, JaK ro­
wuież przemysłowcy g<.1rbar::,cy. 

+ Hakatyzm w arsza . iea 
"Gaz. Warsz.• dowiaduje :>1~ u 

fakcie następulącym: 
p. Łuczal\, artysta teatru Artystycz­

nego uoał się, jako poddany niemiecl~i, 
do lwnsulatu niemieckiego w sprawie 
µasportu i zwrócił s~ę do uw~dni rn, mó· 
wiąc w J~zyku polskim. 

Wówczas p. Daebke, sekretarz kan· 
iulatu oświadczył, że należy mówić po 
niemi~cku. P. Łuczak odpar\ że, acz-
1\olwiet< f)oddany niemiecki, jest pola· 
klem i mówi po polsku. 

W odpowiedzi na to sekretarv kon­
t:.ulatu podniesionym głosem w spo\iób 
wysoce niegrzeczny ~z1!ajm1ł, .ż~ tu ni~­
ma żadnej narodowosc1 pol:;lueJ, 5ą 1e­
dynie poddani niemieccy,_ że należy m~~ 
wić po niemiecku, lito zas do lego się 
mechce zastosować, ten niech się wyno· 
6i za drz .v1. 

Przewodniczący odmówił, tlómac~ąc 
się, że do związlm należą wy1~1czme ży­
dzi. z których wielu me zna i~zyka rn· 
syJsl· icgo. . . 

Wobec tej odmowy przcd~taw1c1 I 
władzy zan11erzał zamknąć zebrank; 
zapobiegł temu icdeil z obecnych, wy­
razaj ąc gotowość lłómacze111a wszystloe· 
go z 1o::;y1sl.;iego 11a .hu-gon. 

= z) Z rzemieślniczo•gtr3!e• 
mysł. Taw„ p ż •. o&z~zę „ Od­
było S!ę 02ólne organizacyjne zemame 
członków rzcn1ieślniczo·pn:emyslowego 
Towariystwa pożyczkowo-oszci:ęfoościo· 
w ego. 

Przewodniczył p. P . .}aster, aseso­
rami byli p. j. Szumacher i p. F. ~ik~­
łajewsld; sekretarzem był p. B. Osmsk1. 

Na zebraniu tem przeprowadzono 
w\!bory. Wybrani zostali: 

J do zarządu pp.: j. Szumacher, F. 

= (r) ł..ódz ·ego m:a:pitala 
miejs ie o. Ruch chorych od dnia 
14 sier·)nia do dnia 21 sierpnia 1911 r. 
na ospę było chorych 25, przybyło 8, 
wypisało się 7. zmarło 2, pozostało 
24 osób, na szkarlatyn<: było 10, przy­
było 1. wypisało sie 4, pozostało 7 
osób, na i óż<: przybyło 2, zmarła 1, po­
została 1 osoba. Razem było chorych 
35, przybylo 11, wypisało się 11, zmarło 
3, pozostał'o 32 osob. 

= (s) rze ~staw·enie dla 
po 02•zelccnN1 Wcz.or;.iJ, prLy me­
m..1 doszczęt!lłe zapełnionej widowni 
teatru letniego w cyrlrn trupa arty;;tów 
małoruskich pod kierunkiem j. M. 
Sahajdacznego odegrała operl! 3•aktową 
Zaporożec za Dunajem'". oraz "Kol~· oy podczas tlożego Narodzenia". 

Niezwykle poprawne wykonanie O· 
byd wóch utworów pub liczność nagra• 
dzała rzę5iście oklas[<ami. Szczególniej 
bisowano śpiewy i tańce. Z pomi~dzy 

Bawi ono się w ogrodzie1 a gd~ 
chłód wieczorny owionął teren zabawy 
przeniesiono się do sali.. . . 

Tańce przeplataty sp1ewy chórów 
oraz występy kwartetu humorystyczne 
go. Bawiono si~ do późna w nocy. 

= (z) o · ięl< zenie rze~„ 
ni. Rzeźnia mieis1rn w To1oa~zow e 
b~jzie znacznie powit:kszona. W celu 
oddania robót budowlanych, ~ d. lS 
września r. b. odbędzie się w bmrze ma· 
g1s1ratu tamtejszego licytac1a. Kosz.turys 
robót obliczono na 14,613 rb. 3 _kop •. l 
od tej sumy, in minu„, rozpocznie s1 
przetarg. 

Kronika sądowai 
+ -jazd hJgienistów w 

Kaliszu. Wobec ogramcwneJ t:czby 
po1;;01ow w liotelacl~ kaliski~h . 'l.arzciu 
kal!5klego oduziału 1 ow. hyg1emcznego 
prosi u\!ze;,tniKów zjazd~ hyg1enic1.nego, 
:\tóry się ma odbyc w Kaliszu w. dniach 
b 9 i 10 \~1ześ111a r. Ila o wczes111e1s..:e 
~~mawia111e polwJÓW. 

Mikołajewski, W. Nitton 1 l<. \Vagner; 
na zastępców - pp.; J. Suwalski 1 j. 
Wojtaszldewicz; 

do n~dy weszli pp.: S. Wiz.ner, J. 
Kostecki, J. Uarczarek, O. Kichter, J. 
Nlarlrn~ 1cz 1 L. Miasl1.al:;l~1; a1.1 zasięp~<o 

- p. 8. 0Sl11:5l\I. 

artystów należy wymienić w pierwszym 
rzędzie p. Gonczarenk~. P·, Bresł~wską,_ 
p. Lewkowiczowc1, p. Man ko wskiego l 

wietu innych. 
Wieczór wczorajszy niewątpliwie 

prz) niósł poważny z~siłek, t<.tóry choć 
w części ulży doli meszczę hwych po· 
gorzelców lodzktcb. 

Bandytyzm z przymus"' 
Ciekawą sprawi: niejakiego Lydwika Za~ 
lasa rozstrzygnęła ostatecznie Izba s, 
dowa warszawska. 

W lutym r. z. na szosie oomiędz:ti 
Turkiem a Unijowem 7-iu bandytó: 
zatrzymało kill<anaście wozów z ?odrózci 
nymi i zrabowało kilkaset rubh •. ora~ 

\V ten sposób każdy z gości będzie 
miał zapewniony pokój i uniknie nie­
potrzebnej w~drówki po różnych ho­
telach. 

Wszelkie zgłoszenia należy adreso­
wać do sekretarza oddziam, dr. M. Zuc­
kiera w l\aliszu. 

+ Tęcza w nocy. W zeszłym 
tygodniu w B1lgora1u, CKv!O godz. 1 l·et 

Oiicjalne otwarcie Towarzystwa na· 
stąpilo 19 sierpnia, t. j. w sobotę, o 
oodz. 10 rano, po naboże1hlwie w Jro­
Ściele św. Stanistawa l\ostll.i i poświęce· 
niu lokalu przy ul. Piotrlwwskiei pod 
m. 27 l, przez ks. prałata W. Tymienie­
ckiego. 

= (r) Zapisy dobroczynne. 
Zmarly w l\w.ioN1e b. p. Salo Kroto­
szyński, obywatel lódzki, zap1sał międ~y 
innym! na cl"le dobroczynne; 101000 ro. 

= (r) ze a ź ~i ie s a• 
Dnia 27 sk:rpuitt r. u. o godz. l·ej po 
por. w l01rnlu Stowarzy~ze 1a ob~tni­
ków c..hm:scjuńskic11 przy ul.cy .Przejazd 
nr. 34 odbędzie ·1ę roczne wah e zebra· 
nie zgrom· cb:enfa czeladzi ciesielski.eh. 

= (r) Z „HaPmonji". Zabawa. 
urządzona przel T o\varzystwo „Harmo­
nia„ w ogrodzie Grami-Hotelu na rzecz 

sporo kosztowniejszych przedmiotów 
Ze wszystkich niemal wo_zów bat~dyc­
wy prz~gh konie, a podróznych w1ąza~ 
i porzucili w rowie. 

Wśród bandytów znalazł si~ P~ 
chwili jakiś m~żczyzna, ~{tórego ~bran.o 
w kożuch i polecono pilnować lezącyd~ 
w rowię. 

• 



Członek Zll(J'ządu T. IL O. 
Zmarł dnia 21 s!erpnia 1911 roku. 

s robotnik żywo odczuwał niedolę braci 1 oboczej i wiernie 
sprawie oświaty ludowej. 

Cześć Jego pamięci. 

ZarząD Zow. Xrz 

W poniedziałek, dnia 21 b. m. o godz. 4-ej rano zmarł po krótkich, lecz 
ciężkich cierpieniach 

przi;żywszy lat l 9. 

Wyprowadzenie zwłok z kliniki przy ul. Podleśnej nr. 15 nastąp. i w środę, 
dnia 3 b. m. Q godzinie 3 pO poł. 0 CZ;:!ffi Z':lWiadamia krewnych, zna­

jomych i .przyjaciół pogrążona w smutkt. 

Gdy pojawiły sit: nowe furmanki 
pomocni!· bandytów vra"G z innymi za­
trzynu t rirzejeżdzaj~ych, wołając „n:ce 
do góry". 

Naza1utrz do proboszczr miejsco­
wej parafii zgtosit sie Ludwik Zalas i 
oddawszy k "ędzu rubla, o:swiadaył, że 
przechodząc prz z la W1chertowsk1, na­
padniety został przez bandytów, któr.ly 
zabrali mu piemądz:e i zmusih go pod 
groźbą rewolwerów do poma.,~ania 1m 
w rabunlcu przeiezdnych. 

Po ukończernu rabunku, bandyci 
·oddali mu zabrane pienicidr.e i dodail 
jtszcz.e rnb\a, którego właśnie składa 
ksi~dzu, me. cJJCqC korzystać Z „ht ~ich„ 
pieni~dzy. 

Przygode swą powtórzył Zalas Sff· 
aziemu sledcz.emu. 

W adze śledcze uznaly role Z. za 
nieusprawiedliwioną i, posądzając go o 
świudomy udział w napadzie, oddały 
pod sąd. 

Sąd olm;gowy kaliski, uznając rolę 
Zalasa :za bierną - uniewinnił go, na 
kutek jednak protestu prokuratora, Izba 
sądowa warszaw·ska skazała Z. na 4 a· 
ta robót ciężkich za okaLanie pomocy 
bandytom. · 

Sprawa przeszła wreszcie do sena­
tu, który wyrok ten skasował i polecił 
sprawę rozpatriyć ponownie. 

Ostatecznie na skutel' wy odów 
ad.wokala przy5ięgłego W Makowskiego, 
Izba sąd9wą Wfłf;:>zawska Z~lasa uuie­
w.Jnoil~ 

Ze sceny i estraoy ~ 

Teatr łódzki Zel ro w i cza. 
J.. kanceJarji teatru komunikują nam 

co nast-=puje: 
Wobec nader licznie ustnie i listow­

nie napływających do kancelarii teatru 
polskiego przy ulicy Cegielnianej 63 za­
pytań o termin rozpoczęcia ~przedaży 
biletów na pierwsze widowiska, dyrek· 
cja podaje do powszechnej wiadomości, 
że kasa przystąpi do sprzedaży biletów 
na widowisko inauguracyjne („Samuel 
Zborowski•) dopiero w~ wtorek dn. 29 
i że do tego czasu źadnych zgłoszeń i 
wnówleń przyjmować nie będzie. 

Sądząc z żywego i powszechnego 
uinteresowania się całej Łodzi teatralnej 
- .Samuel Zborowski• - jedno z. naj­
plekniejszych dzieł nieśmiertelnego jul­
jusza w najstaranniejszej oprawie sce­
nicznej, na jaką tylko w naszych wa-
unlrnch zdobyć się można - będzie i­

$totnem świętem poezJi polskiej i wolnej 
polskiej myśli. 

Jutro dyr. Ze werowicz .wyjeżdża na 
da" k'lka do Berlina, Drezna, Wiednia i 
Krakowa, w celu odebrama wykończo­
nycb kostjumów i rekwizytów, jakie 
~iowo za granica. zamówiono. 

Ulegając wielostronnym prośbom 
.k:zności - dyrekcia teatru polskie­

w b. sezonie abonament 
1e2::onow-y. imienny ze stałemi miejscami 

U pr · czwartkowe na loże i na 
zycll 9 ~dach z ustep· 

AllJJJ:.~~U~~b~ z ycraj ycij, 
• V < 

odzinu. 

połowa należ oś:i pohk:rana uędzie przy 
odbiorze k iążecLI 1 abo rnrne towej, dru· 
ga zaś palowa dn. 2 stycznia 1912 
rolrn. 

Ceny abonentu: a) na loże 6. cio 
osoh. - 203 rb.; b) 11!:1 lozę 4~ro osob. 
- 160 rb.; c) na Iotele v 1-3 rzędzie 
- 43 rb.; d) na fotele w 4-6 rzędzie 
- 3ó rb. i e) lli! fotele w 7-9 rz. -
27 rb. 

Zglo::;zenia przyjmuje kancelarja tr.a· 
tru coddeni1ie od 5 do 7 po pot. 

Detmra ornia, iw~uu nernia, tm:· 
blarwa 1 rek v1zywm1a te~tru :wjęle ::;ą 
wylwńcieniean dekoracji, ko:stji!niów 1 
uten:sy 1ów do wido\viska inaugurucy,ne· 
go, na l\tórem Wt: czwarte!' dn. 7 wrzes­
nra ulrnie s1~ po rai p1erwsq n igdt.ie 
rnegrany drnmat j. S.o.vackieJO „S1~ 
muel Zborowst~ " v sp .;Jal111e d1'4 'i.!· 
ny uaszeJ do wnane. i opracuwamu µ. 
W1lhe1ma 1·c1dmaną.. 

Mi~dzy innemi w sztuce tej będą po 
raz pierwszy zastosowane dekoracje pa· 
noramiczne; Clęść modelatorska bardzo 
obficie w .Samuelu" reprezentowa11a­
wyjdzie z pracowni p. Wiktora Kamiń· 
sl\iego o. artysty teutru łódz dego, O• 
becn!e artysty teatru Nowega w War­
szawie. 

Kostjum dla Lucyfera (oryginalnie 
pomyslany). Plutou'a i killta innych za­
m6v11iono za granicq. 

Premjera nSamuela". która JUl dLiś 
wzbudziła wieltde zajntere;;owtmie wśró~t 
nujszerszych warstw sympatyków nast;eJ 
sceny, a zarazem widowisko inaugura­
cu1ne - odb~dt1e si~ we czwarte!\ dn. 
7 września o godl. 8 min. 15 wie­
czorem. 

Teatr popularny. 

Z kancelarji teatru kornuni:rnją nam 
co następuje: 

Pod kierunkiem A. Mielewskiego 
odbywają się codziennie próby z nuj· 
nowszego dramatu historycznego p. t. 
„Zawisza Czarny" Kazimierza Tl.!tmajera, 
iednego z najwięl\szych poetów pobkid1 
doby dzisiejszej, który utworem tym 
ostatnim zdobył sobie pierwszą m1grod~ 
rnt lmnkur::iie poetów w ł rakowie. 

Dyrekcja teatru doldada wszell<ich 
starań i pracy, aby dzieło to, tcl111ące 
najcudowniejszą poezją, otrzymało go­
dną siebie oprawę. - Dekoracje i IW· 
stjumy zupełnie nowe. 

Wsµółudt;iał w tern inauguracyjnem 
przedstawieniu weimie cały personel 
teatru z A. Mielewsl\im na c~ele, liczą· 
cy 45 osób, 

f 

jedną z g.tówniejszych ról odtworzy 
pani G. jarszewska dotychcz• sowa arty. 
stka teatru krakowskiego, która iapro· 
szona przez teatr rządowy w War5za -
wie na szereg występów gościnnycł , 
kreuje tam obecnie z olbrzymiem po­
wodzeniem główną i tytułową postać w 
sztuce .Bi;ben". 

Zamach zb odniczy. 

Nocy wczorajszej okoio g. 2 na dru­
giej wiorście warszawskie; lioji obwodc· 

e.L,koiei nadwiślańskiej. pa.rowóz pociijgu 

towarov •..,go natknął się na rrzeszkodę, 
którą :;tunm i słup telegraficzny, poło­
żony wpop l..ek s::!:yn. Na $'lczę;c:e 
stu > wstdł oclrzu ~ony przez parowóz 
1rn cok i W}lwlejenie nie nustąpiło. 

Slup ów, wyimpany w celu zamia­
ny u.i now:. I i.at obok plantu, a zL· 
czyńcy poio.'.:yli eo na szynach w nadziei, 
że po wyiwleJeniu vocią14u i rozbiclu 
slmtkiem tego wag1„nów, będą mogli 
dokonać rabunku towarow. 

Czekali oni na lmtastrof ę w liczbie 
sze~.s;iu, a &postrzeżono ich wówczas, 
g · 1 słup tt!legraf1czny Z'JStał z wru 
przez paro rvóz u ·unic:ty. 

' Rzucili się lm ni siróze kolejowi, 
których spostrze~łszy. zloczyńcy zaczęli 
uciekać i dali do pogoni dwa strzały. 

Następnie cała banda rozproszył-a 
się i zniknt;~a z oczu pogoni. · 

Qer iza ja szk' ł I 1aowy 

..,Dziennik Poznański" w artykule, 
pośw 'co11ym sprawie nau[d w szkołach 
ludowych p > iaj , że wła ·!e zlmlne 
Jr.zyszly do przel<011a11ia, że dotycl1ct;a· 
• owy y ·tem nauki jf;llyk.t nkmieck1e o 
1 odpowla , z· daniu i d1:1 c1 poLI 1e 
oµuszc:mJ<lc ~.:I ot\ nic umtCJi.! po nie· 
miecl u, co \vidocm!.! jt.!St u żotnie~z). 

Wobt.;c tego ~htdze ~.d,olne po!)la· 
n owiły zmie1.1 ~ zupetr.ie sy~t m1 l tem 
zastrz:=ź:cniem, aby przy uuuce 111 pa· 
dł u ani jt.:dno słm o pol::;\\1e. 

Szkoły mają być zaopatrzu .ew ob­
razy, modele, na Których unaocznione 
są po ę~ia 1 wyrażenia. 

już dziś i;z!wly zmieniają się w 
muzea. Uczeń ma być me ty!! o du· 
chowo 'le i f tycznie zaj~ty przy nauce. 
Polskie dzieci więc w !)i nJ~zym hvar-
1alc na pi~rwszym stopniu ·nauki nie 
bi:dą się uczyły czy -nia, le.:z poglądo­
wo z ol ~zów 1 ry~unlcow, które same 
wyiwnajcJ, bt,dą s1~ uczyly wyrażen i 
pc;kć, I.aldy swój ruch, cqnnosć będą 
określaly w J~qku niemic:;l\!m. 

Plan op acowano do naidrabniej ... 
szych szczegółów tak, aby dliecko U· 

ct.yło si~ myśleć po niemiecku. 

5. 

1'raca f\of>ieł. 

Praca kobi.:;c opłacana jest prze· 
wainie gorzej niż praca m~tczyzn -

znana to już powszechnie i bez końc~ 
omawiana prawda. 

Nowe oświetlenie te·~o star·~go te• 
matu daie obecnie artykuł pisma nic· 
m:eci\iego „Ruch kobiecy". Według 
słów artyku~u głównym powodem gor· 
szego opłacania pracy IWDieccj jest falit 
szybkiego usuwania się kobiet od gracy 
zawodowej. 

Wedłu~ statystyki w Nieł}1czech by· 
fo w 1908 roku l 50 OOO robotnic od 
lat 14 do ·16 i 5,38~ poniżej l1t 14. 
Starszych nad lat 16 było miedzy ro· 
botmcami l ,SD0,033, w te111 w wieku 16 
do Zl lat - 450~887 przeciw 699,000 
starszym. Tak młode Slly roboqe nie 
mogą osiągnąć wyższego stopnia opłaty 
za prarff jako mniej produkcy1nę. 

Jaki jest stosunek opłacania pra y 
kobiet i mężczyzn do:wodzi nam staty­
styka u11ędowa angielskiego przemy3ł1.t 
wMknistego. 

Przeciętpy zarobek kobiet wy. 
110-;;i sześć muli, 1m.t:ci~tny zarobel" 5 
do 8 rubli, 11ężczyzni od 10 do 12 
m t<:~ytn - 10 rubli. Praca w te~ 
dziedzinie pricm_ysłu :vymaga bardzo 
uż·~go n kładu sil, to też kobiety 4 

trud lO~c;ł sprostać je1 mogą. 
Jstnie·ą jednakż gałęzie pracy, gdzie 

prod f'. ... Jd jt;St zupełnie równd, a mimo 
to kobiety opłac 1,fle są gorze1 niż m~ż­
czyzni. Niespra~qiedliwość te. znaiazta 
śmie„ .le ttomacz~ 11e; zarobek lcobiety 
je~t tyHc:o dodatkiem do t;arolJ ·u mE;i:l, 
rnoźe \\it;r:: być rnż~zy. łhrdziej pod­
stawowym na:Gwać 1~1oźn..1 zarzut, że 
praca kobiet jest 1111tiej oplacana z rego 
ngl~du, że h.oblety choruJą częściej rnż 
JTif!żczyżni. Wedl'ug c1s:e1 statyst)'ł<i 
>roc~1it zasłabn.~ć µom1c;Jz; robotrncu­

m1 w 18 WKU -;.y ·,a do zasł'abrn~ć ro-
1.;otl;U,ów w ryrn wicku przedstawia s,~ 
1ai\ 17 4 do 100. 

Jako curosium dodać należy, że 
istnieje jedna!· dziedzina pracy, w której 
kobiety opłacane E:ą lepiej niż mężczyź­
ni, mianowicie - pozowanie. 

bis. 

w. Q rzyża. 
Ho szcze ó y. 

Bliższe szczegóły Ś\ 1i~tokrndztwa, 
popełnionego w kościele św. I\rzyża, o 
klórem dono~il1smy w numerle wczo­
ra;szym, przerts nwiają sie według źródeł 
urzęJowycli, jal\ nastę •uje: 

Od dłuższego 1uż crnsu służba ko 
śdelna u św. 1\1 zyża zauważyła syste­
matyczną kradzież roinycll drob 1 y~h 
przedmiutó 1.1 złotych, stanowiących wota 
pobożnych. 

Pomimo ws :rnkże bac.z11e_l!o dozoru 
przez pewien cz.is .1\'e nużna bylo 
\ paść na :slaJ dvc:lJ n :y .. . 

Nareszc1t: służba h.osc1el11a zwróciła 
u wa1,,G , na jednego z 1 iezwylde pobo­
znych zawsze żarliwie modlącego s1~ 
na klęczka;;h, dłu~o jeSlCle pu . oń ze­
wu 11abożeń-st·va. 

')odejrzenie me bylo bezpod:stawne, 
w ubiegły piątek, ów nabożniś, pozo~ 
~lawszy w kościele, i nie przyvuszczai•i.:; 
że jest śledzony sięgnął świętokradztq 
ręk<l po wota, zawieszone na ołtarzu. 

Pochwycono go na gorącym uczyn· 
ku i przyprowadzono do kancelarji 3-go 
cyrkułu, przy ul. Targowej. 

Uj~ty świ~tokrad~ca przywal się na 
śledllwie p ierwiaslkowem, 1l. 1rnzywa się 
Slefan jakól> Alek:sandrowicz, stały mie· 
szkaniec Piotrlwwa, siodlarz z zawodu 

Y. 
ł a ad. 

Moskwa. Preze$ moskiewskiego gu„ 
bern1alnego :zLirządu ziemskiego, wraca­
j c z córką do swego m~jątlrn, _zost~ł 
napadnii:ty przer. 1M.:i:.nauyc11 ludzi, kto· 
izy zabrali l o ·:t.towności i tel<~ z rapor· 
tami. Te o~ tarnie obiecali :zwrócić po„ 
czlą. 

ymordowanie •"odziny. 
Nowoczerkask.. W cl).utorz~ vo no-

pozostają1:y od d vóch tygodni bez zaję•. 
cia. 

Zona jego mieszka za kościołem 
1~rzy ul. 1\iliclHewicza nr. 41. 

A:eksandrowicJ: z.eznaf, że kradzież 
~(Jtów po,µełnit cztt:rokrotnie. Łupem 

jego były drobne przedmioty, jak: ze„ 
garki, złott 5erdust;ka, l\l'Z}'ŻYki itp. 

Skradzione rzeczy sprzedawał pase· 
row1 Benjanowi Lembergerowi. 

Wobec zeznania Al~i;;,androwicza 
zaaresztOW:!llO Lembergcra l\tóry \"SZ~.„ 
l<z:e wyparł się wszystlrn~go. 

Zarządzona w mieszkaniu Lember~ 
gera rewizja n'e dala żadnych pozyty­
wnych rozultatów, wskutek czego wy· 
p szczano go na wolność. . 

Co do Aleksandrowicza- poLOsta1e 
on pod kluczem, spraWt; za~ sk:erowanct 
do sędziego śledczego właściwego re• 
wiru. 

Tak więc wzmianka. zamieszczona 
wczoraj, jakoby Aleksandrowicz był j~d· 
nym ze sług lw~c1oła :..w. Krzyża, Jesł 
mez<1odna z rzeczywistością, ~dyz \\ ła• 
śnie co tylko, dzięki czujności służby 
kościelnej, udało się pochwycić pomy 
słowego, udująceg') wie!ce nabożneg0: 
świętokradcę. 

mdrewskim w sposób zw erz~cy \\yn'lor· 
dowaną zostata cała rodzina. składa1ącą 
s1~ z 6 osób, a w tei liczbie i SC-Je:tn~ 
starzec. 

owa ministra wojny. 
. Paryż. Minister wojnv . w rnow~e 

na bankiecie w Trevous oświadczył, ze 
jego zadanie wobec d 1ko~1011}· ;h. :du· 
rzeń jest szczególnie c!ężk!e. Mm~ster 
powinien natchnąć krai wiarą w 1ei._!o 
losy i siły. „My, pow!edziat mi ~isterr 
jesteśmy narodem miłującym pok?:, al~ 
dumni jesteśmy naszą przeszł:)ŚCI~ sia",, 
wna i nie mamY zamiaru ~zec .Sł~ aa.~ 



l. :, 
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Jednej z naszych sławnych tradycji, 
Wiarę, którą żywimy co do przysztości 
kraju, nie zmniejszą ani dzisiejsza rze­
czywistość, ani możliwe wypadki przy· 

imieniu Maltomeda Alej.o, nanuw1ał 
bachtjarów do przejścia na stronę ex· 
szacha, na w się nie zgodzili, ale od· 
prowadzili seida z honora.m1. 

~~~~l~6~ennicha przy ul. Łąkowej rb. 107 W SpOmnienie pośmiertn·e. 
S) od personelu Centrali Tow. Ak- . 

cyjnego Karola Bennicha rb. 18. Nader to bolesny moment, gdy da 
6) W-na Poznańska - odzież. grobu. scho~i człowiek w sile wieku; 

ozłości". 
Przerwane układy. 

Paryż. Z kół bliskich rządu sły· 
chać1 że przy nawiązaniu na nowo u­
kładów. obecnie przerwanych, przedsta ... 
wiciel Francji postawił 3 główne warun­
ki przedwstępne: 

1) Niemcy zgodzą się bezwarunko­
wo na wojskowo-polityczny program 
Francji, w celu reorganizacji państwa 
marokańskiego. Program ten wejdzie 
~oza ramy traktatu w Algesiras. 

2) Niemcy zgodzą się na to, aby 
przy regulacji granic pomi~dzy francu-
3kiem Kongo a niemieckim Kamerunem. 
Francja nie była stroną wyłącznie pono­
szącą ofiarę terytorjalną w swych posia­
dłościach; niemcy powinny ze swej stro· 
ny odstąpić część kraju. znaną pod na• 
iwą .kaczego dziobu• na rzecz Francji„ 

Francja używać będzie nadal wsze!„ 
kiej swobody interesów, handlu i komu• 
'likacji w Gabonie, Sudanie i w okoli~ 
cach jeziora Czad. 

Poż:ar fabryki. 
Białystok. Pali się tutaj wielka fa„ 

bryl(a sukna. 
Cholera. 

Astrachań. W ciągu tygodnia w 
mieście i powiatach zachorowało na 
cholen: 62 osób, zmarło 27. 

Nikołajewsk. W ciągu tygodnia za„ 
chorowały na cholerę dwie osoby. 

Triest. Miasto ogłoszono za po­
myś' ne pod względem cholery. 

Praga. Wbrew pogłoskom gazet 
~rzędownie stwierdzono, że w l\arlsba ... 
dzie nie było ani zachorowań na cho• 
terę ani wypadków podejrzanych. 

Tajemniczy okręt. 
Lizbona. Przed trzema tygodniami 

krążownilc rządowy .Adamastor" wy„ 
płynął z portu. celem pościgu za uka­
zującym się przy brzegach okrętem wo­
jennym z nieznaną flagą. Obecnie "A· 
damastor, wrócił z pościgu, ale nie jako 
zwycięzca. lecz mocno postrzelony i ze 
znacznem1 stratami. Tejemnic.zy okręt 
pozwolił się doścignąć dopiero na peł· 
nem morzu i tam zmusił ścigającego 
do odwrotu. 

Echa strajkowe w Anglji. 
Liverpool. Na zebraniu komi etu 

strajlm1ącego postanowiono wpłynąć na 
marynarzy, locmanów1 przewoźników i 
Innych, żeby nie • przystępowali do pracy, 
ponieważ wyniki układów z robotnikami, 
ładującymi nie zostały jeszcze wyja· 
śnione. 

Tabrys. Z polecl.!uia endżumer1u 
tabry:5k1e~o wysłano sześciu bombistów 
w celu zal>ida Szutfia-ud-Dorolego. Mi~· 
dzy nimi je~t były !i;atorżmk rosyjski. 

Dział handlowy 

=.(n) Firmy domów han· 
dlowych. Zgodnie z decyzją senatu 
rządzącego i odnośnem wyjaśnieniem 
ministra handlu i przemysłu wszystlde 
nowopowstające domy handlowe istmeć 
mogci jedynie pod firmą zawierającą. 
nazwiska organizatorów. firmy anoni• 
mowe jak: „Obrót". nŁab~<łź" i t p. 
nie bęJ'l dozwolone. • 

ozmaiłości. 
- Małżenst o i rozwody 

w Berlin. e„ Ciekawy rzut oka na 
dążenia matrymonialne i rozwodowe 
berlińczyków dają nam dane l!czbowe 
wydziału statystycznego w Berlinie: 

W roku 1909 wyszło 21673 zapo· 
wiedzi małżeńskich, ślubów zaś zawarto 
21209. 

Najwięc~j ślubów odbywa si~ w 
Berlinie w ł{wiet1 lu i październiku, ,Jrze· 
ciętnie 3038 i 3494, najmniej zaś w sty· 
czniu - 1003. Co się tyczy wieku to 
kobiety wychodzą prze'..\ aźnie zamąż w 
wieku 20 do 22 lal, mężczyźr.i cłecydują 
się na ożenek w 28 lub 29 rolm życia. 

Nie wyklucza to takich faktów jak 
ten, że 73 letnia dziewica wyszła za 79 
letniego młodzieńca, albo że 82 letni 
wdowiec nie zawahał si~ ożenić poraz; 
czwarty. . 

Stosunkowo do liczby ślubów nie„ 
znaczna jest liczba rozwodów. dochodząca 
jednak do dość pokaźnej cyfry 1970 w 
ciągu roku sprawozdawczego. Najczęś· 
ciej rozwodzą się małzeństwa w wielm 
lat 30; p11zyczyny bywaią różne, lecz 
najczęś~iej doprowadza do rozwodu zła· 
manie wiary małżeńskiej, W olbrzymiej 
większości wypadków rozwodu wini! 
spada na mężczyzn. 

7) od robotników firmy Hugona człowiek ma1ący prawo do riycia. 
Wuifs0na rb. 34 kop. 92 (t. j. z tkalni . Tym przedwcześ!1ie. zmarłym - to 
26 rb. 35 kop. a z przędzalni rb. 8 b. P· S~lo !<r-0toszynsk1, wybitny prze„ 
lmp. 57. mysłow1~c •. obywatel ł~dzki. zgasły w 

8) od urzędników i robotników 58 roku zycia w. K~dow1e. Jakkolwiek, 
fabryki Karola J<retschnner rb. 49 k. 45. z p~wodu nu.rtu1ące1 chc:>roby, szerszego 

Szlachetnym ofiarodawcom w imie. u~ziału w _zycm ... Pu~hcznem naszego 
n iu pogorze,ców sęrdeczne składa po• !111asta przy1m~wac m~ mógł, jednakże 
dzi~kowanie 1ako członek . mstytuc11 filantropijnych i 

· społecznych, chątnie je zawsze popierał 
R. Gundlach pastor. . W ciągu kilku lat był członkiem ko: 

OFIARY 
na pogorzelców na Bałutach. 

-1-
W oddziale drukarni i farbiarni fa· 

bryki "Heinzla i Kunitzera" zebrano na 
pogorzelców na Bałutach 19 rb, 46 k. 

Samuel Engel (skład węgla w Choj­
nach) 5 rb. 

Ze szpitala Poznańskich sala nr. 18. 
90 kop. 

l,obotnicy fabryki Karola Buhle 7 
rb. 40 k. 

Fabryka Kaszuba oddział tkalni: 
Sobczyk 10 !<op., Piasecka 10 kop.; 
drobne ofiary 75 kop., F. Wierzbicka 10 
kop., M. Zappart 15 Kop., N. Majorow 
rn 1<0p., Ezart 20 kop .• Gaworska 7 k .• 
Pospiech 20 kop., Zemzoch 30 kop., 
IVfotzczak 10 kop •• Grab cnvska 15 kop., 
Kowalska 20 kop., Nawrocki 15 kop., 
Biskupska 20 kup., Kwańbowski 20 kop., 
Sewczyńsh 20 kop .• j. Mikulski 25 kop„ 
Lii:h 25 kop., Golenewski 10 lwp., Be­
kar 10 kop.1 j. Węsławski 20 kop., Wa· 
chowska 15 kop. 

• 
Odpowłedzi Redakcji. 

m1tetu kasy po~yc~kowej przy żyd. Tow. 
Dobroczynności, Jednym z jego współ· 
założycieli, a od łat 10 z górą do ostat„ 
niej c_hwili życia-opieku :iem cyrkułowym 
ubogich. 

. ~k~omny, oszczędny, pracą i zabie­
ghwosc1_ą zdo!a! zabezpieczyć byt nie tył„ 
KO ~we1 rodzime, ale umożliwił przezna­
cz.eme znaczniejszych ofiar na różne cele 
dobroczynne. 

. l ,~ak rb. 10,000 otrtymą „Uzdro­
wisko przy Towarz. pielęgnowania 
chorych na budowę pawilonu imienia 
zmarłego i rb. 10,000 otrzymała tutejszą 
gmina ~ydowska na swoje potrzeby, rb. 
1000 ofiarował _zmarły za życia na s2pi„ 
ta~ dla umys~owo . chorych, mniejsze 
ofiary na rózne mstytucje wynoszil 
rb. 1200. · 

L,czny orszak żałobny odprowadził 
zmarłego na miejsce spoczynku, zasłu· 
~on.ego r;>O krótkiej ale twardej pielgrzymce 
zyc10we1. 

· Zaro niech mu z:iemia lekką będzie• 

Członek komitet a kasy pożyczkowej. 

• urs ru la w erliinie„ 
Be r li n 21 sierpnia dzisiaj na gieł­

dzie tutejszej za 100 rubli płacono 216 
m. 45. 

Giełda warszawska 
Warszawa d: 21 sierpnia. 

Zą.dano Płac. Tranz 
Papiery Państw. 

4% Renta , • • • 
3% Poł. Wew. 1905 r. 

-.-
Panu Stefanowi K. Rzecz bardzo 5~~ „ „ 1908 r. 

smutna, ze ba viono sit: tam tak brzyd- ~~/: : ~;:;~. i~;;: 

94,-
10>.75 
103.75 
103.75 
410.-
365.-
323.-

93 -
102 75 
102 16 
102 1:; 
-iÓ3 -

356 -
313 -

-.-
ko i niemoralnie. Ale czy ogłoszenie 5°\e n „ II Em. 
listu Pańskiego w „Kurjerze" zapobie- 5° 0 • 11 Siiack. 
gnie zabawom podobnym na przyszłość? Listy Zastawne: 
Szkoda, że Sz. Pan nie zwrócił uwagi 4Nlo Ziemskie • • • 9l.i6 ~85 91.20-

organizatorów zabawy na to, co sie w 4°10 • • , • 95.t:iO -,-
laslm działo. Byliby zapewne zapobiegli 501~ m, Wal'Slawy • • 95,5'ó 94,óli «H,'JG, 

ł 41 ii~ m, Warnawy , 90.ó~ 89,<>fl 90,&0:, 
z emu. 5010 m. :::.')'.:iti • • 92.- -.- -.-

Panu W. S·kiemu, robotnikowi. Ukaz 41\!1 \i :n. l::.'Cll'.z1 • • 87.50 -.- --
ten był ogłoszony w roku 1804. '*1ls i°'>l. Warta. • 91.fłO -.- -·-

Racz pan udać sic: o poradę do a- Pnekaay; Mouety.r 

-.( -:-

Lincoln. Wczoraj wynikły powatne 

- 2 ii pół 1ni!jona marek zgu­
bił pewien kapitali.;ta w Gounewald pod 
Berlinem. Pakiet z olbrzymim majątkiem 
znalzł konduktor portorowy G::iseler i 
zwrócił go właścicielowi. za co qtrzyma·t 
at.„ 500 marek. dwokata · za Berlia • • 46.25 Marki (w gotówce) W 

P ' B W I tyt t · „ Londyn • 9.47 Korony • • • • 40_. 
, anu ~ • ns u agronorm~~llO• y. z . Par„ 37.45 Franki • • • • Si 

rozruchy. 
Uniwersytet w Chinach. 
Hankou. Otwarty zostanie tu uni„ 

wersytet anglo-amerykanski dla chińczy„ 
ków z kapitałem 3 miljonów Ian. 

Wybuch w kopalna. 
Londyn. Skutkiem wybuchu w ko­

palni węg,la w hrabstwie York zginęło 
3 górników. 

Zamęt w Pe ji. 
Londyn, Przybyli z Baku do Tehe­

ranu donoszą, że ex·szach znajduje się 
na okręcie w pobliżu Barfruszy. 

Dla pogorzelcow. 
Na pogorzelców na Bałutach wpły­

nęły sktadkowe ofiary od pracujących 
w rozmaitych fabrykach: 

1) od robotników fabryki „ Wiesel" 
przy ul. Mikołajewskiej nr. 47 - rb. 33 
kop. 40. 

2) od robotników fabryki Hirschber­
ga i Wilczyń5kiego przy ul. Spacerowej 
rb. 58 kop. 80. · 

3) od majstrów, pracowników i ro­
botników fabryki Emdla i Eiserta rb. 111 
kop. 90. 

· 4) od urzędników, majstrów i ro• 
botników tkalni i przędzalni fabryki 

lesny w Puławach: „ Wiedeń . . a9.40 

We Lwowie szkoła leśna. ---------------

Podzi~kowanie. 

Wszystkim paniom i panom, a szcze· 
gólniej p. Grzybowskiej, opiekunce gnia­
zda głównego, którzy raczyli wziąść 
udzia.t czynny w sprzedaży kwiatka w 
d. 13 sierpnia rb. na korzyść ochrony 
bałuckiej. ·w imieniu biednych dzieci 
sl\ład11 t ~rdeczne „Ilóg zapłać". 

• • • 
Zarząd . 

Dr. Leon ~za~erowiez 
powrócił 

Akuszerja i choroby kobiece 
Rozwadowska Nr. 4. 

r.)3. c ''l 
Spe jalista chorób ooz 

powróoil 
:Pasaż Mej era Ni 1 Tel. 28-39. 

godz. prz; 10· 12 4• 7 p. p. 
2201 a 

Bendergiazi. Turkmeni donoszą, że 
i:z~ść bachtiarów przeszła na stronę 
Mahomed Alego. W okręgu Firuzkucha 
wojska rządowe odstąpi.ty nieco od 
wojsk ex szacha i posunęły się naprzód. 
~wiątobliwy seid, który przyiechał w 
~D!!!illlialaE1„3iac:m=E1111Siml._.111Z:a11111cz:m!J:ZSl!m:m=m_..__,. ... _.11a1111m ...... .-mmmr.a:!'!lli!ltRl!llL'!:l1im:llm'Z!Dmlmrlll2!ł!BllmalmaBlllmm1m111.-.-mmme1m11immamm~::m::m:s11SZ~~:m::si 

• 

Ogłoszen·a z wy cz aJ n e: 

Dr. 1ned~ lb. KOTZI . ~rl f ranci~Z~K ~oziotKi~WiGZ 
powrócił 

ul. Piolrkov,iska N!l 71. 
Choroby serca a płuc. 
przyjmuje od 10-11. po poł, od 4- 6 
Telefon nr. 21-19. 2388 IO 1 

Telefonu .N'2 17-14. 
mieszka 

ul. Fiotr~towska 103. 
Choroby wewnętrzne, dzieci 

kobiece. 
Przyjmuje od 8-11 r. i ed 5-8 wiecz. 

563 20 1 

Dr. L. Pryb11lsl\i ~1 Z 
l,,horoby skórne, wlosow_ (kos- u . med. . G c 
m etyka) weneryczne, m0.:zopkio­
we i niemocy ph. "wą Le<..zenie 
syphilisu Saivarsanelll ł,Ehrlich-

li<::la 606" 
uiica POŁUDNIOWA J~ 2, 

choroby skórne i wener. 

ul. ~iłi~oł~jews~s:a N! GB. 
Telefonu 1'~ 2060. 

l'rzyjmu!e chorycb oc; & - l rano i o Godz. puyj<:ć od 9 do 12 od 4 i po 
4 -- 9 po QOł .,. p~we o•i !i - 6 po pał. do 7 i pól w., w Niedziele i 5wieta od 

- - --· -- -· .- · .... i pół. r376 • 10 

Dr. I. Lipszyc 
Choroby dzieci mieszka 

obecnie Piotrkowska 108. 
Telefon 15 O!. 

~ r. a Klacz ~·in 
Kanał! ~ymdw tul 01. 

Syphilis, skórne, weneryczna, 
choroby dróg moczowych. 

Specjalista chorób wttisów, skt)r..e 
nych (piegi 1 pryszcze na twarzy 
etc.) i wenerycznych (syphilis) 

Dr. S. Sznitkind. 
ul. Srednia nr. 2. 

Przyjmuje do 10 rano i od 4-:l Pniyjmujt pod 8-1 ro.no i d Leczenie elektrycznością i masa· 
po południu. 5-8 wicu. dla p1!1.ń od 4-5 ye żem. 

pofottnh•. 71 !3--0 Przyjmuje od 8-2 po poł. i od 
4 do 9 wiecz., dla dam od 4-5 D:r ~ REJT po pot. 21s6 :io Dr. rtlaszl nka Srednia ti5 

CHOROBY ozmECI 
Sp.: Choroby skórne, wenerycz­
ne, kosmetyka Leczenie SYPHI· 

!niezska obecnie na ul. Ce_giel- USU Saivarsanem ,,ERLICli-
nianej W 14 (róg \VólczańsLiej). HA'f A 60ó". 

Przyjmuje do 10 i pół zrana Godziny przyjt;ć: od8-1 rauo i od 4-8 
i od 4-6 po poł. wlecz, w niedziel-:~ &wic;tą 9-:l pop. 

• 
powrócił 



Specjalisty cł1 orób skórnych, wlosów, wenerycznych l moczopłciowych 

ulica Krótka N9 4. Telefonu N9 19-41. 172 o o 
Lec.zenie pre n eniE:mi fiuenłger.a, ś f~t em i1tsena ii kwarco em 
(choroby skóry i wyp ad~nie wJosów_,, 1 rąiiami w sok.iego napięcia 
(świeżba, hemoroidy) e-lekirolity (rndykł!llne u~uwame szpecących włosów), 
masaż wibracyj n ii p111euma czny podJug prot Zablullowskiego (niemoc 
płciowa), kau&ty& a, usuwanie brodr"' el\ 1, t::liiÓO i cys'łłcsł opja (oświetlanie 
oraanów moczopłciowych). Elei ,!!1'1JC:<l!.nc ś" EEi:iu;~ kąpiele i gorące 

r. po iet&11ze. Lt?czenie syphilisu „Ehrl1ch·Hata 606". 
Przyjmuje od 8 - 2 i oa ti-9, ula palii od 5 - 6; osob!łui poczctkalnia. 

Zawiadomienie. 
Njniejsz'!m zawiadumiam, iż wstępuję jako wspólnik do znanej 

fabryki w11g a. Jakubf\a. 
Będąc w ciągu długiego czasu współpraco­

wnikiem poważnych firm zagranicznygh 
jako to: Erste B iinner Maschi· 

enn-Fabrik Gesełlschaf i t. p., 
nabyłem odpowiedniej 

praktyki i polecam si~ 

, . 

Sz. Sz. panom Fabry· 
kantom do r bót w '· 
zakresie montowan·a 
maszyn parowych i 

. .,,.. wszelkich innych. 
- . J!:")'._ • ; -~ ·· - · ' · -_ f ranciszek )touczka. 

Powołując się na ogłoszenie, dziękuję uprzejmie moim Sz. P. KJijentom za obdarzenie 
mię. dotychczas zaufa~iem i obecnie po wstąpieniu do współki Franciszka Mouczka

1 

moja fabryka wag będzie odtąd w aaleko szerszym zakresie prowadzoną pod firmą 
R Jakubka i S-ka przycHm _roboty powierzone mi będą z punktualnością i 

• J akuratno:c1ą wykonywane. 

z powaian:em [llarja Jal{ubl{a 
Pioi:r o ska ~r. 166. 

Otwarte zostaną 4 wydziały: l) eJektro-techniczny 
2) budowlany, 3) geometryczny i 4) handlowo: 
przemysłowy. 

Kandydaci przyjmowani będą bez różnicy płci 
wyznania i pochodzenia w wieku od Jat 15 i ze świa~ 
dectwami z ulmńczenia kursu 3 klas szkół średnich. 

= 

Najlepszy środek do tucze­
nia trzody chlewnej jest 

„P~OSUS"• 
1-'o użyciu S·ciu woreczków. 
świnia nabiera tłuszczu 
od 30 do 40 funtów„ 

WODA STOŁOWA 

Vittel Grande Soorce 
Poleca się cierpiącym na 

~eumatyzm, podagrę, arfretvzm 
Przedstawiciel SZ. FORTIE· 
Moskwa, M. Łubianka, domu 
M 14. Do nabycia we wsz. • 
księg, i składach aptecznych. 

2156 26 1 

Ważne a1a pań! 
SPECJALNY 

FRYZJERSKI SALON dla PAN 

" 
u '' 

KARTO WSKA, 
Łódź, Konstantynowska 5. 

Poleca Sian. Paniom w I:.odzl ok licach 

NAJPiĘKNIEJSZE CZESANIE 
mycie g owy :r: na.tyc!',minstowym wysu! 
szeniem 'Manicur) czyszczenie pazn•)gci. 
brhowanie włosów ( w~ielkie roboty w 
zakres peruka~·stwa wchodzace jako to: 
1oki turbanowe warkoc7.e 1 postisch, za. 
wsi:c w najnOWH)m st~·lu wykonrw.~ne 
pud moim kiernnkiem \\ _ruczam upill.::.„ 
nil\ najnowszych fry . .:ur w domhocl1 

.Abouamont na miejscu j w ó lckcjucu. 

W IV-o ldasowej Szkole Filologicznej Polskie.i 
J. RAD-W-ANSK!EGO. 

przeniesionej obecnie na ulicę Zawadzką N2 9, 
e(!zami;1y wstęprie zaczną się dnia 24 sierpnia, lekcje 1 wrześni~ 
Do podań o przy;ęcie dołączać należy metryki urodzenia i świa· 
dectwa powtórnego sz„zepienia ospy. rl031-6-l 

tow" wyższych kursów }(anDlowych 
w WARSZAWIE, ULICA SMOLNA .N2 9. 

(oir~ l•§O Lipca r. b. Koszykowa 9 1 tel. IO.IS) 
Zapisy na rok szkolny l91 lj12 przyjmuje kancelarja 

Mursów Handlowych A. Zielińskiego 
cod 7 iennie od godz. lO·ej rano do l·ej po południu. 

E:~zaminy powakacyjne rozpoczną się d. l Września 
r. b., prelekcje zaś 11 Września r. b. r828-8-l 

Na kurs I specjalny przy1mowani są słuchacze na 
podstawie ukończenia szkoły średniej filologicznej, handlo­
wej lub realnej, oraz na mocy egzaminu w tym zakresie. 
Czesne wynosi rb 150, płatne z góry w 2 ratach półrocznych. 

parowa pralnia bielizny 

·r ij & jo cla 
fóDż, ut. Wólczańska Jle Z57. telefonu ]U Z3Z1. 

Dla wygody Szan. Publiczności otworzyliśmy ~ 
dn· 15 b. m. w domu W-go Beutlera, przy uJ. G~ 
wnej ~ 58, róg Widzewsfdej filj ę, do prz•i• 
mowania i wydawania bielizny. 

Zaznaczymy, że przyjmujemy do prania i praso­
wania wszelkiegó rodzaju bielizn~·domową, resta­
uracyjną i fryzjerską z dostarczeniem w krótkim easie 
i najlepszam wykończeń. Pranie i wykońc!anie firanek 
podług najnowszego sysłemu. Cenniki na żądanie. L~ 

a~~~~mmm!E~-----• 

~========•• 
Hurtowy skład obuwia • 

). Winaman 
Łódź. 

Poleca Szanownym Klijentom 

1908 rolla. wielki wybór 
różnego męskiego, Damskiego i Dziecinntgo 

ObUWia Własnegil Wyrobu rl05S.. !O l 

~~az ~~:!ta':::::1 Mechanicznego Obuwi.a 
pierwszorzędnej fab ryki. 

Ceny umiarkowane 
lecz stałe. 

Ddąli czna sprzeBaż 

riotrKowsKa . Ja. 

4-lil. ~zKota Han~lowa H. trr~lera 
z prawami szkół rządowych 

w Łodzi (ul. awrot Ne 37). 

i:awiadan~iat iż egzaminy dla wstępujących re>Epoczną 
~ię 16 (.:i9) Sierpnia lekcje 20 sierpnia (2 wrzejnia). 
Podania przyjmuje kancul. codziennie od godz. 11 do 12. 
1.387 - 6-1 Inspektor S. S iede. 

Zakład freblowski 
N . Y P Ę T K O Il I EJ. 

w Łodzi, Wólczańska N 55. 
przyjmule dzieci od ' lat 3. Zapisy rozpoczną si~ 26 sierpnia. 

r1032-lO--i 

• 



N. 6. r-:o\'~~rn-1f:1· t.oozr:r- 22 s::~rpnia itJ11 rotrn. ·-- - ----==--..:_-:.=:;;__.::;__ .. -: --; - -----=-·--:..- c......o..__-=. 

Żeńska 7-mio kl. Szkol:! Polska 

Z. P Ę T K O V/ S I~ l E J .• 
w Łodzi , Wólczańska J.~ 55, 

uwiadamia, że c~zaminy ·,vstępne i poprawk~w~ rozpo~zną s:ę 
t września, lekcje 4 wrześma. Podanie przyjmu~'.°! •~ancelaria szko ­
ły codziennie, poczawszy od 21 sierpnia, poilięd~y goa..~. 11-4. 

· rl032~10~1 

Wykłady rozpoczną się 

1-go września o godz. 8 wiecz. 
Zapisy przyjmuje kancelarja kursów co-

dziennie 7-9 wieczorem. r1040-1-t 

' ? •mio l{lascwa żeńsl{a szl{oła handlowa 

1. 1-.. Jli>a w t.oazi, llzie!na 1t~ l6. 1 

Przyjmowa1 iC próśb o przyjęcie do klas młodszej ws ępnej , 
stars;~ej wstepnej, I. Il i lll, odbywa ..:rę codziennie w kan· 
c~larji szkoły od godz. 11 do l i pół w południe, oprócz 
sobót i niedziel. Oo próśb naleły dodawać pn!rl ebne 

~ dci<umenty. Egzaminy rozpoczną się d. 29 sierpnia. 2232 6 

i·-=-~--------------,....,.---==-"",.,,: 

4 klasow~ szkołC'l ze6ska 

E. W a:r:riko-we 0 \\?ólczańskj j'2 790 
Zapisy przyjmuje się codziennie od godz, 3 do 5 

po południu. 

Lekcje rozpoczynają si~ w dniu 22 sierpnia. 2312 2 I 

r~aj~raHJCZniejsze ~otrfcie· Uacllów ~i~tnu, !rwaf ei tanie 
,,Dachowl{a" 676 36 1 

Tow. Akc. „PUSTELNIK" 
Odznaczone najwyższemi nagr. w Cesarstwie i Króleslwie. 
Bliższe informacje w Zarząd1ie w Warszawie ul. l<opernika 11. 

CENNlKI GRATIS. 

G 
Fabryka produktów ze smołowcu i pap~ 

llacl,owej w m. Łodzi. 
fóDż-CI jny ~:~;)o"~!i-kantor, Skwerową 

= = = = = = = = róg .Składowt\j 

poleca: 

papę dachową 'tt'V!izelttich gałulltl ·•ów 
lep (maso.a) 

Karboli '!ier.u~ ·vszyst. w tym rodz;i ju materja-ły. ~'· 

Sprze~aż smołowca w Gazowni miejskiej. ~ 
• UWAGA: Kc.<żda bela papy dachowe; opatrwna jest ~ 

etykietą i marką fabry~zną. 1495 10-1 

' ' o J , 
Wtorek i 8roda, 

22 i 23 sierpnhi Hl 11 r. 

~ensacj~J!!. , 
Sazi. Obraz długości 1 OOO md -ów, w 1:1yl. par .:-'.:ich 

·" . ' ~. [f'?i 7-&t& „ .. 

......,,,.,,,.,,.,..~ '·~"""'""'~~~~ -'\~~,-" :{~~t ~r;.,i..=.c J/.1.-"-~ • 1 

Z:.rz<id Łódzkiego Tow. );e\ęgnow . .mia Chorych „Bylrnr ~ 
ChoEm~ ninie 1 sz~m zawiad ;Jtn ~, , ż. di ::i iic;:c~en · a b. p. I; 

... 
w Środę (L 23 Sierpnia r. b. o ~odz. 11-ej l1rzed po­
łudnk:m odbęJzie s ię naho;'.eństwo żalobne w synag•>dze 
przy Nowym Rynku J r2 10, ia l'tóre z prasza si~ l\rew-

. nych, pr;y ·.: ór i .z1, jomydi. 2385-1-ł 

ZUPEŁNI\ ZAMIA A GAZ.U i ELEKTRYCZNOSCI. 
S pc:::'Jafr. e rlia o:iw etlenia wcwn~trzneg 1 

Lampa naf owo-iarnwa ,,[tleteor" N? 20 
j.:st n e do zas t ~ iien ! a, jakn w cen'e przy~t•:1-ne, tn. 
nie w ek:1pluatae1i, silue i prz jl!tlllH! żrodłu świa• la. 
Si!a ,;wiatła od 350 - 1'.! .O ~wlec. Jest n ie. b~rlna 
dla oświdl enia s lepów, miestl:: n. koszar , praco 

wni - warsztatów 1 t, p. 
L ·' TAR, ' IE żarowe dla OŚ\\·ietl ania iewnę;t rznego 

najnowszej konstrnli:cji. 
L:\ '!iPY iarowe dla Lt~rni czan\JkS] f!skich, dla foto. 

gra tow ani a, dla polu \';u ryb i t, p: 

ŻĄOAJCJE l~A'l 1\LOGOW, 

TEODOR KREJNGEL, Wilno, 
FABRYKA LAlliP ŻAKG\VYCII i LATARNl. 

S „ład e:e~:itragi:;;;y ru; !.\"d. J· ""ifilSl:Yr..g · w ;;:'.;~ oskwie. 
\Vysti·ze~ać s f! po..Jrohionvch, r, 1061 6 l 

W d11iu 19 b1 m. otwarte zestato przy ul. Piotrkowskiej nr. 271 

B u~o 
Towarzystwa Poiyczkowo-Oszczędnośdo1vego1 

Przemysł .)Wego. 
Rzemieślnicze • 

r.1065--2-1. 

'l~ j nRA\1l 1 " eatr „:i l' ft • 

Potrzebny vraz nr! wyjazd 

.zeee:r 
zna iący s ię na pedałówce. Wia­
domosć: Zielony Rynek N!! 6 

m, 3, od 12 - 1 i pół'. 
2396-3-l 

Do wy zier=awicn:a . Szatn 
tea 1rn pobk.e:!O "V Łod 

(C~gieln i ana <)3.) 7, •rosze11 
pr1 y : 111ui,~ kn L.:e!..i. L _ ct.ru Cl 
dzie111; ie "d lO- ej d ) 2 ej p 
1 >cł. i od 5 du 7 \ \" Cez • 

------·------_...;· 
owa 111ajster ~t lmacn p 

lr.G0b.1i 2arnz. L• owa 1. -~ SI 

IL( Wlc~rrna W OOt,. ~ m JU1Jl{C 
1 \.. dobrzt prospc.ru ącu, zar 
c.10 sprzedania. Oleny pod „ 
B" w adm. „1 owego Kurjera 

2293-10-
,, aszy:1y 2. Srn~eru ua1uuws:.. 
J. go ' YS emu 1 m ,_zyua rę 
na zet 1 o ru . P1otrkow ~\ a H 
jurct:y1 .. : i 2Ju7-3-

~_;01rzeu11y cz.:Jad!lll szewc:i.ł, 1 

J. wszclirn~ rvbvty, uL l\O„::;t 
lyi10W51\d .5 3. ~~38 ·~ -J-

O t.clJ111 .l.'-•c.tU1l 1._} ~.\.Jli:U;:i1 
I chlupcy. Ryb.ia 13. 

JJOlrzeDi;y- Uetei1 do-~ 
...l zegQrmis1rzow~.•iego, C. N1 
t,~1::1 UJ. ł<.o icmsk:a ó. 2.:>50-

··-'-
· mevwwan„ J.-Ol'-OJ i; '50u.1 

mi we1~ciam1, e.e • .;:tryan 
u:::. /etlen'em. teJeton 21-90, I 
Wy na}E:cia u\. Z.iciona : · ~ U. 

rl02~-12„ _W __ e_r._i1.-ę-ri-1ję_1_j1-ekars : ą. · 01e1 
sh.ładać w aam. ,Now~ 

l\u1 Je, a ŁóJzk1ego" pou „s. ~ 
:'.384-4-

PROGRAM od 1& ·fo 31 s'erpnia 1. b 

L ADZWYC~.'\JN r ~RQGRA• J, 

~d"n1e 11:i1aUaston Con:11p, 
Znakom.te trio żonglerskie, 

'! aginąt past:port. wyda.ny z g 
Lł :::>krzyń.:>Ko pow. Otiocz}1 
sK1eŁ~o, 0 uu. rauomsJCiej 1 b11 

.fueł{arz=dent9sta wojskowy, ~w1adecll~·o wydar 

A. ~I ramo wici - Le yv . ~_v_rz_R_:d_~_ra_d1_~t_,d_~~~-i1_~_,i:_1_1~_!1_~_=_·~-·e- , 
Hejmels Cyglintts Trio 

B'!zko11kurencyi01 Komicwi cykliści 

fto i Ho a 

G rmeaa • 
Melange akt. Kółka a ne1·ykańskle 

D. UBpts prawdi1wy 
t1 UNlKUM !? 

Proszę nie rówuac z pofobnym· na· 
zwiskam. 

5-Taanascy-5 
ogniste wc:gierskie śpiewy i tańce 

Rede11 
polski humorysta ul uu, publiczności 

z nowym repertuarem 

ł~-11.e Iris Viic·l:oraa 
mic:dzynarodowa li!·ycZNl ~piewaczka 

Filiicianoff 
Rosyj~'.;:1 śpie 1v;k i humorysta 
Parorlje cyg?.1iskich romaosów. 

A nona 
zuana rosyj>ko. żydowska subretka 

U.ltANlA•.r!!l.J i1111au1:t obruów. 

W ogrcdzie koncerty polskiej 
damskiej orldestry. 

J lagrnąr paszpun, wyaiiuy 
powróciła mag str. m. Łodz.1. na in 

Zielona r 11• 1. 2383-6-1 i<omanaCze ialsl\.k:go. 231:>0-
; aginąt wet\St:l) m blanco 
~ ro, 1 uo pod..11sauy prz.el 
bt~sz. ajna. Łas awy ~11ala~ 
zechce oddac Lakowy na u, 
Nowo·Aleksandryjską .M 84, j 
piętro, li, ł!:kszta. · 381-3-

ł lr ói~la\1 1reo10W:5 I n,u111y powróci 1 ZUCkiej przy Ul, jUljU:>za 1 
2375 _ 3 _ 1 r1zy1mu1e dzieci 01Jo1ga p 

----------·- od łat J.ch. rl016-ld 

,ir. med. Leybero 
powrócił. 

Choroby skóry, włosów. wene­
rvczne i moczopłciowe. 

10-1, 
0

6-8. Dla pań 5-6 poczekaloia 
od.dzielna. 

- l(rótka 5. Telefon 2650. -

„ ~głoszenia drobn : 

lag1nął p<.t:5zpon, wyaauy z n 
g1stratu nuasta Pat>Janic. 

im1e;; jaua \Van1m:w1cza. ~378-3 
·;a~ m~ła Kart1t oa paszpo 
w wyaana z fabryki ~zla1 
Zoner, na imi~ Jakuba Koła 
l\1ego. 2391-1· 

1agrnął paszport, wyaany z g 
LI. Jez10rn:o, 'pow. łmyicl\i~ 
gub. warszawskiej na 1m1ę 
.-.eta Siekiery. 239J-J. 
, .( agmqł' pa:.;zport1 wycla11y 
L& gm. t(c:.uogo.:izc1:.. pow. ł~ 
Kiego, gub. płotrkoWSKlt:j. 
imi.: es1ery Keller. :2395- · 

W drukarni St. Ksią:Gl\a. L.achodnia 31. 


